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Piesko biernego oporu
* Kraków, 22 w rześnia

K urs m ark i niem ieckiej w  Zuryclm : 0.000002. 
Ti idno połapać się w tych  zerach. M niejsza 
o te  —  jedno zero nm iej lub w ięcej w tej cy 
frze nic już praw ie nie znaczy. Je d e n  z dzien
ników niem ieckich, podaw szy ją , pisze: „K un 
ist es erre ich t. W alu ta  w ielkiego państw a n ie
m ieckiego, k ra ju  w centrum  k u ltu ry  eu ro p y  
skiej, liczącego GO m iljonów pilnych i p raco
w itych obyw ateli, zrów nała  się praw ie z rublem  
sowieckim , z m onetą  paustw a, k tó re  przeszło 
pizcz n iebyw ały  przew rót, k tó rego  gospodar
stw o popadło w zupełny zastó j, k tó rego  rząd 
nic został naw et jeszcze ogólnie u zn an y '1.

To jest p raw da w idoczna dla każdego Do
dać ty lko można, uw agę, że rubel sowiecki za
czyna jednak  stabilizow ać sio choćby w sw o
jej nicości, a  m arł a niem iecka w idocznie do
tąd  jeszcze nic ukończyła  sw ojego spadania  z 
•przyw ieszoną szybkością.

A  tuż obok czy tam y: „A  teraz, rzecz n a j
piękniejsza: do parlam entu  zostanie wniesiony 
dodatkow y  budżet na straszliw ą cyfrę 10 try - 
ljonów. Na co się zdarzą w szystk ie  ek sp ery 
m enty  polityczno-w aiutew e? W idoki są ponure 
ponad -wszelką m ożność11.

Dziennik w spom niawszy o tych tak tach , po
p rzesta ł już na  tern oiebem ubolew aniu i dopie
ro na drugi dzień om aw iając w a rty k u le  w stęp
nym  reform ę w alu ty  liiem ier.dej, pisze pomię-. 
d?w innem i: „D opóki zagłębie R uhr .pożera
(frisst) hiljuny i try ijony , n ad  k tó ry ch  zuży
ciem n ik t nic m a kontroli, najlepsza  naw et re 
form a w alu tow a nie może w ystarczyć , gdyż 
państw o m usi p o k ry w ie  sw ój deL cyt tą  czy 
ow ą m onetą11.

A więc w yszła w reszcie z pod pióra nie
m ieckiego sp raw a biernego oporu. Co w ięcej

u je t j lk o  w yszła, ale doczekała się naw et 
w łaściw ej oceny, k tó ra  przed k ilku jeszcze 
dniam i byłaby w Niem czech uw ażana za  zdra 
dę stanu . ^

„B ierny opór —  pow iada ów dziennik —  
znajdu je  się w eiężkiem  przesileniu i n aw et od 
pow iedzialni mężowie stan u  w Niem czech, n a 
w et m inistrow ie ośw iadczają  otw-arcie, że lud 
nic m a już sity , ażeby  dłużej upraw iać bierny 
opór P ra sa  zajm uje się ż>wo pytaniem , w ja 
kiej formie nastąp ić  m a likw idacja biernego 
oporu. "Wielkość bo h a ters tw a  te j ludności me 
jurniejszy się przez tragiczny koniec. Je j zdol
ność cierpienia je s t podziwu godną bez w zględu 
na pow odzenie lub niepow odzenie.' W inę pono
szą jedyn ie  ci, k tó rzy  nic nie uczynili, ażeby  
przez odpow iednie środki gospodarcze poprzeć 
tę  w alkę —  ci, k tó rzy  lo trow skic zdzierstw o 
upraw iali na  skórze ludności —  ci, k tó rzy  w e
dle gorzkiego aforyzm u w ytrw ali aż do ostać 
niego N adreuezyka. Oni to  zaprzepaścili zw y- 
cięstw o i po raz drugi narazili N iem cy na k lę 
sk ę11.

Nie dziwim y się, że N iem cy przypisu ją  k lę 
skę biernego oporu niouczctw ym  ludziom , za 
znaczam y ty lko , że gdyby został jak  najlepiej 
zorganizow any i ja k  najsum ienniej przepro
w adzony, to  trw ałby  dłużej, ale ostatecznie  
m usiałby upaść. Niem iec, czyniący ciągle w k ła 
dy  w b ierny  opór „a  fond perdu 11 nie m ógł prze
cież liczyć n a  p rzetrzym anie  F rancuza , k tó ry  
bądź co badź s tam tąd  coś czerpał. A le m niej
sza o to , sedno rzeczy  je s t w tem , że N iem cy 
uznali fiasko biernego oporu i gotow i są  do 
jego likw idacji. N a tę  likw idacje  zgodził się dr 
S tresem ann  w  m em orjale, w ręczonym  poślę 
wi belgijskiem u w Berlinie. Zgodził się dalej 
na  podw yższenie kw oty  odszkodow ań i na hi 
poteczne zalez.jiieczenib odszkodow ania na  n ie
ruchom ych m ają tk ach  niem ieckich.

To w szystko  m ógł zrobić d r  W irth , a  po 
nim  d r Ouno, ty lko  o w iele tan iej, choćby z 
teg o  pow odu, że kosztam i finansow ania b ier
nego  oporu m ożna było zapłacić nieledw ie cale 
odszkodow anie. A le nacjonaliści nie dopuścili 
do tego , a  rząd  niem iecki by t za słaby , ażeby

STEFANJA TATAROWNA.

t iin  it t a iM iii f i l i i
(Z CYKLU: ,,MOR7E“).

Oisr dalszy).
A  w tedy  ełysgaj słow a psalm ów , k tó re  o d 

m aw iano głośno: „Ratunek. Tw ój, kiedy, naj- 
poł-rzebnieiszy odszedł mię, a  m oo uk rzep ja jąca  
Tw o ja! ta k  ię ze minią obchodzi, jak , Ł dy  w 
ciężkim głódizie m atk a  dziecko porzuci .

I  rozżaliło  sę  w  nim  serce i w ołał:
—  P om ic iłe ś  mię, Pan ie , iżem  nie w .dział 

praw dy oczymai, a  ,emo m ary . A  potem  dfclJgi 
głos p y tać  go począł: Jak o ż  to  P an  ej&biŁ jm - 
rzucii? Czy m ogłeś m yśleć, że z n a jd z ie ą  O ó 
tam  z hu lakam i i* Czemu n ie  poszedłeś doł d-ęgo, 
podwoi, w czas  postu , a- jeno tam , k,-dy zaraiib 
i zgnilizna, a  gdzie n igdy  nie unosi] się Duch' 
Jeg o ?  . f

—  K tóż ta k  mówi. do m nie? p y ta ł sam 
siebie:

—  Sum ienie.
—  K tóż jes t, co się nazyw a sumienie
I w yczy ta ł w  księdze Psalm ów, k tó rą  trzy  

mał w. ręku:
„Miesakaeiiei jedno  z w ierzchu ciem ne, z e 

wnątrz. jasne, w k tó ram  bez okien  w szystko w i
d a ć , choć bez drzw i, pełno  przychodzących 
i odchodzących11.

W ięc opuścił kochanych  tow arzyszy  i  poku
tę  odbyw ał w  kościele.

im się oprzeć. K oszta te j p rzegram  j zapłacą 
sfery p racu jące. r'

A le s ta ry  n a łóg  liczenia n a  jak aś  pomoc 
jeszcze tkw i w- po litykach  niem ieckich, k tó rzy  
za pom ocą pew nej części p rasy  niem ieckiej łu 
dzą ludność, że am basadorow ie angielski i bel
gijski w P aryżu  poczynili u Poincarego kroki 
na korzyść Niemiec. Jeżeli >ei am basadorow ie 
rzeczyw iście uczynili tak i k rok , to  m ogli ty lko  
żądać pew nych ustępstw  form alnych ze s trony  
F ran c ji w spraw ach niezasadniozych, gdyż żą 
dan ia  F ranc ji, a tak że  Belgji, zosta łj już do 
k ła d n ie  określone. Oba te  państw a jawo „co«- 
dil io sine qua non11 uznały  zaprzestanie bier
nego oporu. Potem  będą rokow ania i w tedy  
dopiero będzie m ożna mówić o ustępstw ach  na 
rzecz Niemiec.

RZĄD NIEMIECKI O BIERNYM OPORZE.
Berlin, 21 w rześnia (PAT). R ząd R zeszy o- 

g tasza n astępu jący  póiurzędow y kom unikat:
Niem cy skłonne są dopomóc do przywróce

nia normalnych stosunków ekonomicznych w  
Zagłębiu Ruhr D om agają  się jednakże  uprze
dnio ait,nesł,ji woDec skazanych pizez trybu
nały państw sprzymierzonych, prawa powrotu 
dla wydalonych z terenów okupowanych i przy
wrócenia Niemcom prawa administrowania go
spodarką w Zagłębiu Ruhr.

USTĘPSTW O POINCAREGO.
Ferhn, 21 w rześnia (AW). „D eutsche Allge- 

m(|inKv7pitung“ dow iaduje się, że Poincare po
mimo podkreślenia znanej sw ojej tezy  t. j. „nie
ma rokowań przed zaniechaniem biernego o- 
poru“, zgodził się na pewne ustępstwo dla An- 
glji. Mianowicie miał prentjeiowi Ealdwinowi 
przyrzec, ze podda bliższemu zbadaniu obecne 
propozycje dra Stresemanna.

GABINET ANGIELSKI.
Londyn, 21 w rześnia (PAT). C abinet zbierze 

sic n a  posiedzenie z początkiem  przyszłego ty 
godnia, celem w ysłuchania  sprawozdania pre
miera Baldwina o jego spotkaniu z Po.ncarem.

WSTRZEMIĘŹLIWOŚĆ PRASY ANGIEL
SKIEJ.

Londyn, 21 w rześnia (AW ). P rócz k ilku  tyl 
ko pism angielskich , k tó re  obszerniej poinfor
m ow ały  opinję o konferencji parysk ie j, w ijk- 
sza część dzienników niew yłączając tak mia 
rodajnych jak „Times11 i „Daily Telegraph11, 
wstrzymują się  od komentarzy. Z aznaczani 
one ty lk o , że oba rządy, angielski i francuski, 
będą miały w.ele do przezwyciężenia na dro
dze do zbliżenia swoich stanowisk.

ZWOŁANIE KONWENTU SENJORÓW.
W arszawa, 21 w rześnia (PAT). Dziś w po łu 

dnie w icem arszałek Sejm u Seyda zwol.il koid li
cen c ję  przedstaw icieli tych klubów , k tó re  w li- 
ecie do m arszałka  Sejmu dom agały  si n j*- 
śpieszniejszego zwołania plenum Sejmu. W 
konferencji wzięli udział posłowie: Barlmki,
Dębski i Thugut. U chw alono, by  konw ent se 
niorów  zw ołać na, dzień 28 bm. O pow yższej 
uchw ale d y rek to r kance la rji sejm ow ej P om y
kał;-; k i zaw iadom ił telegraficznie baw iącego w 
K ry n icy  m arszałka  Sejm u, R a ta ja .

POGŁOSKI O DYMISJI JEN . RYDZ- 
ŚMIGŁEGO.

W arszawa, 21 w rześnia (Tel. w ł.) D zisiaj ro
zeszła się w kolach  sejm ow ych pogłoska, że 
gen. Rydz-Śm igły został zw olniony ze stanow i
ska  in spek to ra  arm ji w  W ilnie, a n a  jego m iej
sce zam ianow any został gen. Dowbór-Muśnicki.

POWRÓT JEN. HALLERA DO SŁUŻBY 
CZYNNEJ W WOJSKU.

W arszawa, 21 w rześnia (Tel. wł.) J a k  się do
w iadujem y, b. g enera ł Jó zef Haller na własną  
prośbę ma powrocie do służby czynnej w woj
sku. W  ku loaraeh  sejm ow ych u trzym uje się 
w ersja , że w rozm owie, ja k ą  p. H aller m iał 
z p rezyden tem  W ojciechow skim , p rezydent od
radzał p. H allerow i tego  k roku , podkreśla jąc

zby' silne zaangażowanie p. Hallera w walkach  
politycznych F ak ty czn ie  jednak  prezydent 
zgodził się n a  pow rót b. gen. H allera  do służ- 
by czynnej, zaznaczając  jednak , że p H aller 
nie otrzyma stanowiska w yższego, niż to. które 
"ajmował był przed odejściem z wojska. P. 
H aller był, jak  w iadom o, generalnym  inspekto- 
ren a rty lerji. J a k  się dow iadujem y, nom inacja 
p. H allera m a być podpisaną w najbliższych  
dniach.

NARADY W PREZYDJUM KLUBU PIASTA,
W arszawa, 21 w rześnia (Tel. w ł.) W  dniu 

dzisiejszym  odbyw ały  się n a rad y  w prezydjum  
klubu „ P ia s ta 11 pod przew odnictw em  posła 
Dębskiego. O m awiano sytuację polityczną, 
skarbową i sprawy reformy rolnej. N a ju trz e j
szych obradach pos. D ębski złożyć ma obszerne 
sprawozdanie o obecnej sy tu ac ji politycznej.

OBRADY NAD USTAWĄ O UPOSAŻENIU 
URZĘDNIKÓW.

Warszawa, 21 w rześnia (Tel. wl.) Dzi-' przed 
południem  rozpoczęły się p race w senackiej ko
misji skarbow o-budżetow ej nad  usiaw ą o upo
sażeniu urzędników państwowych.

USTAW A O POWSZECHNEJ SŁUŻBIE 
WOJSKOWEJ.

W arszawa, 21 p rześn ią  (PAT). P rzew odni
czący  kom isji w ojśkow ej poseł M ączyński zwo
łał posiedzenie le j kom isji n a  dzień 3 paździer
n ika. Na porządku dziennym  obrad znajdu ję  
się projekt ustawy o powszechnym obowiązku 
służby wojskowej.

PRELIMINARZ MINISTERSTWA SPRAW 
ZAGRANICZNYCH.

Z W a r s z a w y  donoszą 20 bm.:
Ministerstwo spraw zagranicznych ukończyło 

już układanie preliminarza budżetowego na rok 
1024 i przedłożyło preliminarz w przepisanym ter
minie ministerstwu skarbu. Prclimi uarz ułożono 
z uwzględnieniem postanowień komisji oszczędno
ściowej, działającej przy ministerstwie spraw za
granicznych. Wedle preliminarza na rok 1924, 
ogólna -suma wydatków przedstawia się w1 kwocie 
17,327.045 złotych polskich i w porównaniu do ro- 

1 ku 1923 przedstawia oszczędność w kwocie 
3*421.990 złotych polskich. Równocześnie docho
dy na rok 1924 preliminowane są na sumę 
9.893.224 zlotyi h polskich, to jest o 3,063.224 zło
tych polski, h wyżej, niż dochody, preliminowano 
w roku 1923.

O BŁZPIEC7J5NSTWO NA KRESACH 
WSCHODNICH.

Z W a r s z a w y  donoszą 20 bm.:
Wczoraj w południe, prezes ministrów, Witos, 

przyjął delegację ludności 1 resów wschodnich z 
pp.: sen. Siedleckim i posłem Wolickim (P P S ). De
legacja przybyła z miejscowości, wr których g ra
sują bandy rabusiów, napadających nawet na ca
le pociągi osobowe, T o miało miejoce przed dwo
ma dniami na linji Sarny—Łuniniec. P. Witosowi 
przedstawiono postulaty ludności w sprawie gw a
rancji bczpiccżeń.-dwa publicznego, szereg żądań 
w sprawach oświatowych i rolnych. W czasie kon
ferencji nadszedł do prezydjum rady ministrów 
komunikat o onegdajszyin napadzie na pociąg. —

a i! m i  Jaw orzn*? w  L i t e
Cenewa, 21 w rześnia (PAT). R ada  Ligi n a 

rodów' rozpatryw ała sprawę Jaw orzyny. Od
czytano  decyzję R ad v  am basadorów , oraz nory  
S kirm unta i Benesza.

Skirm unt, nie w chodząc w m eritum  spraw y, 
co do k tó re j złożył przedtem  w yczerpujące 
m em orandum , w k ró tk iem  przem ów ieniu w y ra 
ził życzenie1, ab y  sp raw a Jaw orzvny , odbija
jąca  się fa ta ln ie  na  położeniu ludności m iej
scowej i u tru d n ia jąca  ustalenie, się p rzy jaz 
nych stosunków’ poltko-czesk ich , była roz
strzygnięta w jak najkrótszym czasie.

Benesz nio poruszając rów nież m eritum  p o 

wiedział, że zgodnie, z propozycją  R ad \ am ba
sadorów' na jk ró tszą  procedurą  byłoby odesla 
nie s tro n y  praw nej te j kw est ji ao Hagi, ponie
waż try b u n a ł haski należy  uw ażać za ostatn ią  
instancję.

W  odpowiedzi Beneszow i Skirm unt zazna
czył, że jego 7,daniem  au tory tet. Ligi w y stor 
cza dla rozstrzygnięcia  sp raw y bezapelacyj
nie.

Na propozycję Ishiego R ad a  poleciła sp ra 
w ozdaw cy Q uinonesowi de Leon przedłożenie 
w najkrótszym czasie projektu rezolucji Rady

SCIgsMa na iłctyracmute
Z B r a t i s I a w y (Preszburga) donoszą:
Przy wyborach do rad gminnych na Słowaczy- 

żnie zdobyły słow'aekie stronnictw ft autonomisty 
cznęBi komuniści pokaźną liczbę mandatów'.

W Preszburgu (Bratysława) słowacka partja lu
dowa Hlinki zdobyła 5 mandatów (udała 1), ma
dziarscy chrześcijańsko-spoleezni 14, komuniści 
7, żldzi 4, Niemcy 3, socjaliści niemieccy V, czyli 
ua 48 mandatów' opozycja zdobyła pokaźną prze
wagę.

W siedzibie Hiinki, w Rużomberku, ludowcy au- 
lonomiści zdobyli 19, komuniści 8, partja  rządowa 
4, inne 5.

W Koszycach ludowcy 5 albo 6, madziarscy 
chrześcijańsko-spoleezni 13, komuniści l i ,  rządo
wy; ugrupowanid po kilka.

W Żylinie ludowcy 14, komuniści 7, żydzi 5. 
zjednoczone dwie partje rządowe po 3, inne po 1.

W Turczańskim św. Marcinie ludowcy 6. komu
niści I I ,  żydzi 3, rządowcy 10, nar. socjaliści 1.

Pełne zwycięstwo odnieśli autonomiści na Doi 
nym Liptowie, podczas gdy na Górnym socjaliści.

Na Orawie czesko-słowaokiej i w Trenezyńskicm 
slnłłłiiretwo ludowe H'inki odniosło przeważającą 
ilość (do 80 procent) mandatów.

Dodać należy, żc w kilkuset gminach były ty l
ko jedynie listy „ludaekie11, tam więc nie głosowa
no. Według dalszych wiadomości, partje, tak  rwa-' 
ne czesko-słowackie (rządowe), zdobyły w szere
gu miejscowości poważną, dochodzącą w ogóii.eni 
zestawieniu do 40 procent iiosć mandatów.

Dokładne wyniki mogą jeszcze przynieść pewna 
zmiany w rachubach, to jedno już dziś nic ulega 
wątpliwmsci, że z wyborów gminnych wyszła, po
mimo prześladowań, wzmożona partja Hlinki. Oi 
i rzymi sukces komunistów- na Słowaczyźnie daje 
niewątpliwie wiele do myślenia obecnemu rtą  
dowi. •»

Wznowienie sprawy Wilna
„Przegląd  W ieczorny11 zam ieszcza n as tęp u 

jącą  depeszę z W ilna z d a ty  2u bm.:
K om itet praw ników  L igi naroduw  orzekł, że 

sp raw a w ileńska, aczkolw iek już załatw iona 
przez R adę ambasadorów-, może być przedmio
tem rozpraw ogólnego zgromadzenia Ligi. Z re
dagow ano w tej spraw ie rezolucję, au to ram i jej 
są D ickinson i Sc.ialoja. W edług  .rezolucji te j, 
najlepiej by łoby  odesłać spraw ę w ileńską 
przed. trybunał haski.

Na potw ierdzenie te j zdum iew ającej in for
m acji czekać na  w szelki sposób należy. P rzyp . 
red.

t\ obec tego p. Witos przyrzekł zająć się przedsta- 
wiorienn postulatami, prosił jednak o -Szczegółowy 
mcmorjał.

SPRAW A UWOLNIENIA ARCYBISKUPA  
CIEPLAKA.

„G azeta  Lw-owska“ dow iaduje się z A arsza- 
w t , że rząd sowiecki zwrócił się do rząJu pol
skiego z propozycją wym iany szeregu uwięzio
nych w Polsce działaczy kom unistycznych, w 
zarrian za arcybiskupa Cieplaka + 14 księży 
polskich uw ięzionych w  Moskwie.

Miedzy innem i rząd sow iecki żąda  w-ydania 
aresz tow anych  w-e Lwowie w styczniu  br. przy 
likw idacji sza jk i szpiegow skiej, n ie jak iego  Lo- 
k iera  i M ondscheina.

J a k  się „G azeta  Lw-owska11 dow iaduje, p ro 
pozycja rząd u  sow ieckiego została przyjęta i 
rozpoczęto w tej spraw ie rokow ania.

LIGA NARODÓW A NIEMCY. 
Genev.-a, 21 w rześnia (PAT). K om isja Ligi 

narodów  do spraw  rozbrojenia w yraz iła  się za 
dopuszc7.eniem Niem iec do podpisania traktatu 
w sprawie wzajemnei pomocy przed przyjęciem  
ich de L;gi narodów.

BUDŻET PRASOWY LIGI NARODÓW.
Z G e n e w y  donoszą 19 fcm.:
Dzisiaj odbyła się dyskusja czwartej komisji nad 

budżetem międzynarodowego biura prasy. Delegat 
polud.riu.wej Afryki, Strakoech, usilnie domagał 
się redukcji budżetu, zwłaszcza dzirłu wyda
wnictw międzynarodowych w biurze pracy. — Po 
przemówieniu p. Sokala, zgodnie z jego wnioska
mi. delegat południowej Afryki cofnął swój pro
jekt redukcji i budżet międzynarodowego biura 
pracy został uchwalony bez jakichkolwiek uszczu- 
pień.

NOWA KONFERENCJA ROZBROJENIOWA 
3erłin, 21 w rześn ia  (AW ). S tan y  Z jedno

czone w ysła ły  do Anglji, Francji i Japor.ji 
noty z propozycją zwołania międzynarodowej 
konferencji rozbrojeniowej, n a k tó re j om aw ia
n a  będzie snrawa oceanu Spokojnego i kwestja  
ograniczenia budowy floty napowietrznej i lo

dzi podwodnych. Ze s tro n y  angielsk iej w ysu 
w ane są zastrzeżenia przeciwko zwołaniu kon- 
lerertcji, k tó ra  m a przesz.kodzić może um ocnie
niu angielsk iej podstaw y  operacy jnej Singa- 
po hi.. Również Francja sp rzecV ia  się zwołaniu 
konferencji, jedynie  Jap o n ja  przychyln ie  p rzy 
ję ła  propozycję am erykańską .

KWIRYN AL A W ATYKAN,
Rzym, 21 w rześnia (PAT). „O bservatore R n  

mancf; o rgan  Stolicy- A postolskiej w sp raw o
zdaniu z obchodu rocznicy upadku  w ładzy  do
czesnej pisze:

,Komi arz kró lew ski w Rzym ie w ygłosił zwy 
k le  przem ów ienie. N ależy jednakże podkreśli.’ 
tym  razem ważność zmiany łonu w przemówić 
niw tego dostojnika. Kom isarz króh w ski Dre- 
m onesi, k tó ry  je s t b ratem  Mrgs Cremunesi. 
jalm użnika osobistego P iu sa  XI, oddał efektyw 
ny hołd władzy papieskiej i zaznaczył, że fa
szyzm docenia należycie znaczenie moralne u- 
czuć religijnych, o tacza jących  najw iększym  au
to ry te tem  kościói katolicki.

„POMOC“ ROSJI DLA JAPONJL  
Moskwa. 21 w rześnia (PA T). R osyjsk i Ag- h  

cja T elegraficzna  donosi, że statek. „L enin  , 
s to jący  na ko tw icy  w porcie Jokoham y , w e
zw any zosta ł do opuszc7.en ia po rtu  do d n ia  24 
bm., a  to  z tego  pow odu, że na  J e g o  pokła 
dzie znaleziono większe zapasy bibuły komu
nistycznej. Załodze o k rę tu  ,,-bymferopol zabro 
niono lądow-ania.

M oskwa, S l w rześnia (PA T). R osyjska Agen
cja T elegraficzna donosi, że rząd  japoński wy
stosow ał do rządu sow ieckiego no tę  z podzię 
kowaniem za gotow ość niesmaia pomocy i wy 
s ian ia  do Jap o n ji oddziałów  roboczych i kolum n 
san ita rnych . R ząd  japońsk i zaznacza jednakże, 
że me może skorzystać z gotow ości rządu so
w ieckiego, poniew aż ftie rozporządza d o s ta 
teczną  ilością tióm aezy.

U grobu  C hrystusow ego odbyw ały  się jlat- 
m ynty.

-Chór k lęczał i opow iadał o P ańsk ie j męce.
Zaczynali głosem  jednostajnym , sm utnym  

m ówić od początku  o m ęce P ana :
Jak o  więc zorza 
Poranna 7. morza,
Jaśniejąc, wstaje,
Gdy onych katów,
Rzymskich soldatów 
Kupią się zgraje.

P ieśń stawalai się coraz w ięcej żałosna, sk a r
g i p e łn a  i 'nur zała się w P ańsk iej m ęce. Ocie
k a ła  krw ią , ocierała  się o św ięte rany , płynę 
ła ze sk a rg ą  do. Ojca. „Czem użeś m ię opuścił11, 
śpiew ały  pobożne chóry n ad  leżącym  dziś w 
kw iatach  najcudniejszych  grobem  Jezusa , 
gdzie  T en, k tó rego  Duch się jeno unosił, po 
nie w ypow iedzianej męce spoczyw ał cichy

J a n  z Kolna., gdy  . p a trza ł po tw arzach  śpie
w ających , gdy  w idział tłum  rozm odlony, w k o r 
nej prośbie przed P anem  zg ięty , czuł, że m u coś 
bezpow rotnie przeszło j. nigdy, przenigdy  nie 
wróci, ze zaczyna coś pojmow-ać, czego nio 
rozum iał n igdy , że m u się dzieje coś, ja k  czło 
w iekow k k tó ry  oczy zam glone p rze ta rł oglą 
dać' p oczyna  rzeczyw istość.

Ci ludzie p łaczą, ci. ludzie ta k  p a trz ą  n a  J e 
go grob, j.ukby -stam tąd w yglądali w szystkie^ 
go, jak b y  On m iał m oc daw ania, siły , a  z m ęki 
J e g o p ły n ę jo  źródło d ó b r w szelakich. Przecz im 
źle, że lak  p łaczą  nędzarze jacy ś m arn i, ludzie 
bez m ienia i przodków ? N ie znają  ci oni te j 
w ielkiej duszy rozsterk i, k tó ra  praw dę chce

w idzieć, a  w ie, że jej n i° /n a jdz ie , k tó ra  w gó
rę piąć się  p ragnie, a  widatg że ciągn  ę ją  zie
mia. Nie znają  ci oni bólu .' że ginie ojczyzna, 
a  niem asz, k to b y  ją  ra tow ał. Je ś li p łaczą , to  
ty lk o  o Chleb, o odzież, o  m arne  rzeczy. Czyż 
by n a  to  cierpiał ty le , uj trochę  Lepiej było  
później podłem u człekow i:

A wtedy głos jego śm iał s ię  z  n iego 
Dlaiczegużby więcej obchodzić Paua, m iała  

tw o ja  m ęka sm ętna cd  ich p rostego  cierpi© 
nia?

O ludzka, pycno, k tó .ą  nie widzisz gininicy 
m ałości siwojej! I w-śród tego  ozloehu ludzkie
go w  kościele, w śród  szumu chóru rozśpiewa^ 
nego, b ic ia  k o ła tek  i u s t  rozm odlonych, po
chyliła  się dusza Jamowa, i szep tać  począł: Pai- 
nie, pokaż mi pra.wdę sam ą.

A bjdo to  tak ie  m odlenie, ja k  prostaczkak 
k tó ry  w ołał: G dy w rócę do dom u, niech się
biedna chała  moja. w dom b o g a ty  przemieni!

Podczas św ią t W ielkiej N ocy, że tego  ro k u  
by ły  w drugiej połowie kw ietn ia , już w iosna 
była. n a  m orzu. S topniały  o sta tn ie  kPy i1 sz-ełdi 
jak iś  cudow ny poszum  radosny-. W iaitr m e 
dm uchał w tw arz mrozem, ale w iał ciepłem, ta i
łem  pozdrow ieniem  południow ych kw iatów . 
Słuńci rozbijało  promienie o m ałe, lek k ie  fałd 
i w yg lądały , jak  srebrne rybki, p łynące dio 
brzegu. Szła ja k a ś  w ielka radość  od m orza 
i ziemi

J a n  p rzygotow yw ał w szystko  do d -o g 1, zb.e- 
ra ł załogę. W ieczoram i odczytyw ał lis ty  żoni- 
ne. S k arży ła  się w mch na; to , co się w  k ra ju  
działo i a a  jego  nieobecność

„O to idą  złe dn i na k ra j nasz, a  ty , jeśli sy 

nem  się  m ienisz ojczyzny, zam iast z  w ia try  go 
nić, jej napraw y ją ć  się pow inieneś. Tam , n a! 
w schodnich rubieżach zn iszczyli na's K ozacy. 
D ow iaduję się, że i dom  ciotki ucierpiał wielo. 
Pohańbiło  się, jalk g łoszą, w ojsko nasze i wo
dzow ie sam i ty ł  podali. Mówią, że od Szw eda 
w ielka grozi nam  w ojna. T e w ieści pi wynoszą 
w ciąż sąisiedzi, którzy^ o d  czasu tw ego w yjazdu 
n ieustann ie  donn nasz  naw nodzają, o w o je  cie
kaw i losy- i -czy napraw dę ta k  w ielką zam ie
rzasz w ypraw ę.

„C zy ci n ie  żal zacnej naiastaw iać głow y, n a  
n ieznane a  zwodne puszczając się fałe, k :edy  
ręce  tw oje ojczyźnie dziś służyć powinny — 
i nai pokusy  a  obm ow y ludzki© m łodą wystav 
w iać żonę, zam iast szczęścia spokojn ie  i do
s ta tk u  używ ać dom i.“ r

Ze złością szarpnął list. —  Ot b iałogłow a. —  
Cóż o n a  rozum ieć się m oże na publw znych 
spraw-aeh. O jczyzna je j n a  u Mach, k tó ra  dobro  
jej sam o dała. i d o s ta tk i, a że we w szystko, co 
pom yśli, op ływ a —  a le  kom-u ta ojczyzna m at
ką je s t —  kom u? G arstce  jeno w ybranych , co 
w  zbytkach  toną , m ało dbając, co się z nią 
st-anie. 'Czy im  n ie  wszystko jedno, jak i król, 
obcy, czy sw ój. tu  przyjdzie, byie na w łościach 
^sw-oiich siedzieli, a  pić i hulać w-olno im było. 
D la kogóż wiec n ad staw iać  mam głow ę? Dla 
tej mairnej h o ło ty . co zw ierzęcem u praw io ró 
w na się żywotowi, s-wojej od obcej nie ro zró 
żni w iadzy?

W  złości, upodleniu  żyw iem y, ale czym ja  
winien, jenb , czym  ja  jeden  pom óc co zdolen? 
W ięc n a  te n  sm utek  bezm ierny, k tó ry  duszę 
m oją p rzy g n ia ta , poniew aż mi radość  żadna

go nie zaleje i  nie pom oże, uc iekam  na  inno 
św iaty, idę m  sw oją  tęsknotą., ja k  kiedyt 
szedł on. rybalk Miłosz, za. ciekaw ością  duszy 
Niechże te n  w idok  .cudnych, n ieznanych  krain 
i p rzygody, jakileh n ie  zaznał n ik t, uciiszą mu 
serce i niech zaznam  ukojenia.

A  żicpiite sw ojej o dp isa ł w- gniew ie n a  tę  część 
łtetu . k ló ra  go najw ięcej drażniła;:

„Źe fiąsiiedzii do ciebie przy jeżdżają  -zest-.
i o pokusach  jaków ychś pow iadasz, wiedz, żeś 
serce mlóje ran iła  srodze —  a  nie przystpiee-.. y 
to  p o w ro tu  m ego, jano  serce m oje od ©jebie 
odciągnąć może. Ale, g d y  w rócę, a o e-zeui uia 
h ę 1 łowv tw ojego  ro d u  n ieprzysto ji em  się do 
wiem. w tedy  tlIc osłoni się n ie  przed sprawi©
dliw ą k a rą 11.

A potom  przypom niał sobie spelunki i zaraz 
m yśleć począł: Za coż ją  k a rać  będę, je ś li  bę
dzie n iew ierną, czyli ja  dochow ałem  jej w ier
ności? A  potem  odpow iadał sobie: Przecież oh 
b iałog łow ą siię urodziła , insze nam , inszr- p o d 
lejszem u rodzajow i p raw ą. —  A dusza jego 
pytała; sam a: D laczego?

P rzed  sa|mym odjazdem  w s tą p i ł  jeszcze de 
ow ego ulubionego kościoła- ’• szed łszy , orze- 
ląk ł się. w ielce i za n iezby t to  d o b ra  w ziął sio 
bie w różbę, gdy n a  środku  kościoła zobaczył 
k a ta fa lk  0'ib rzjm t, boga to  _ suknem  i kw iatam i 
p rzybrany , a  kościół u stro jo n y  w żałobne suk
na' i od św-iec gorejący .

(C. d. n.).

\
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1 a - R a d y  m i n i s t r ó w
W arszawa. 21 września. 

(Jednorazowe zapomogi dla urzędników. — Spra
wy emerytów — Podatki spadkowe na Spiszu. — 
Zaopatrzenie w węgiel urzędników ■ i najuboższej 

ludności).
Rada ministrów na  posiedzeniu w d riu  20 hm. 

uchwaliła wniosek m inistra skarbu w sprawie spo
sobu wypłaty poborów urzędniczych, przy tern 
postanowiono wypłacić bezzwłocznie funkcjonarju 
szom państwowym, tytułem  jedno, azowej zapo
mogi, dla pot zynienia zakupów zimowych (węgiel, 
drzewo i t. p.) 30 piocc-nt poborów, wypłaconych 
w dniu 1 września b. r.

Przyjęto do wiadomości projekt ministra skar
bu, normujący sposób potrącania podatku docho
dowego od uposażeń służbowych emerytów i t. p., 
uchwalono przedłożony przez ministra spraw we
wnętrznych projekt unia wy o dowodach osobi 
stych i rozporządzenie w przedmiocie rozciągnię
cia na obszar Spiszą i Orawy przep isów  o podaf- 
kacn spadkowych i od darowizny.

Nastcpn.. przedyskutowano szereg projektów 
ustaw, wniesionych do Sejmu przez rząd poprze
dni. P o w zijo  uchwałę w przedmiocie personalnej 
wymiany osób między Polską a Rosją i Ukrainą.

Sadło Rada ministrów przeprowadziła grunto
wną dyskusję nad : prawą zaopatrzenia ludności 
ubogiej i pracowników państwowych w węgiel na 
zimę. Na podstawie peitranlacyj. przeprowadzo
ny i li pizez. n.iuzwyczajtidgo komisarza do zwal- 
i z.tni;j drożyzny z. pr/edsiębiorsiwami kopalń Za- 
głębia dąiriowskicgo i krakowskiego, oddane zo
stały do jigo  dyspozycji na ez.es O-nticsięcziiy po 
8.000 ton węgla opalowego miesięcznic. Pertiak- 
ta< ji z przedsiębiorstwami kopalń węgla górno
śląskiego o dostarczenie węgla opałowego rozpo
czną s^ę dnia 21 bm Prz w iduje sio, że i te ko
palnie również oddadzą do dyspozycji rządu od- 
jrowiednią ilość węgla, kiory razem z węglem z 
kopalń Zagłębia dąlnowskicgo i krakowskiego za. 
spokoi w dużej inici7.c zapotrzebowanie pracowru 
ków państwowych i najuboższej ludności.

'Rozdział węgla odbywać się będzie przez związ
ki i kooperatywy, oraz inne organizacjo, wyzna
czone przez nadzwyczajnego komisarza. Kopalnio 
węgła udzielą organizacjom krótkoterminowego 
kredytu. Ten sposób zaopatrzenia w węgiel ustt 
nie zbytnie pośrednictwo, panujące w handlu tym 
artykułem , oraz zwyczaj żądania przez kopalnie 
węgla wpłat na towar przed dostawą Minister
stwo kolei żelaznych nie zastosuje do węgla opa
lowego, objętego akcją nadzwyczajnego komisa
rza, zwyżki taryfowej na przeciąg dwóch miesię
cy, począwszy od 1 października b. r.

t

Reorganizacja ministerstwa 
robót publicznych

W arszawa, 21 września.
W iceminister robót publicznych, p. D u d e k ,  

udzielił przedstawicielowi Ajencji W schodnie’ in- 
foimaćyj w sprawie projektowanej reorganizacji 
mimsterstwa i zakresu działalności tegoż obecnie 
1 na przyszłość.

Przedewszystkicm więc zniesione będą dyrekcje 
wojewódzkie i zamienione na jednostki okręgowe, 
skuniające kilka województw, dzięki czemu osiąg 
nięte będą poważne oszczędności, szczególnie 
wskutek znacznej redukcji personalu pomocnicze 
go. Sprawa zasadnicza istnienia ministerstwa nie 
została dotychczas przesądzoną i nie wykluezouem 
jest połączenie pewnych działów ministerstwa z 
ministerstwem kolei.

Powolnej likwidacji ulegają również biura 1 u- 
rzędy odbudowy kraju. Likwidacja ta  wymaga 
poważniejszej pomoi y rządowej na kresach wscho 
dnich i w województwie tarnopobkiem , gdzie 
istnieje znaczna ilość zniszczonych i nie odbudo
wanych objektów. Wobec pomyślnego naogół sta
nu odbudowy kraju — poza kresami wscbodnienii 
odnośne aparaty pracownicze są stale zmniejszane 
i w roku b:eżącym wynoszą 700 osób, jtodczas 
gdy w roku ubiegłym wynosiły 3.0< K) osób, a bud
żet ministerstwa na rok następny wykazuje już 
tylko 500 pracowników, zatrudnionych w tej dzie
dzinie. Celem spotęgowania pomocy rządowej 
przy odbudowie, ministerstwo przygotowuje pro
jek t odpowiedniej ustawy, przewidujący zamiast 
dotychczasowej formy zapomogowej, udzielenia 
pożyczek na cele, związane z odbudową, do wy
sokości 80 procent kosztorysu. W ustawie tej prze 
widziana będzie pomoc dla odbudowy miasteczek, 
pominiętych w dotyehczaśowein Ustawodawstwie. 
Poza tern minister skarbu opracowuje prom kt usta 
wy o banku odbudowy. Do działalności banku, 
opartej ńa powyższej ustawie, ministerstwo roł>ót 
publicznych proponuje włączyć sprawy rozbudo
wy miast.

W obecnej sytuacji finansowej roboty inwesty
c y j n e ,  budowa nowych dróg, szos i t. p. ogranicza 
się do n.ijriiezbędnii jsZ(-go minimum. W dziedzinie 
robot wodnych większa i zęść otrzymywanych u,i 
ten cel kredytów, przeznaczona jest na regulację 
Wisły. Nit: mogąc z powyższych względów prze
prowadzać plac, żaki* ślonyeh na przyszłość, mi
nisterstwo ojnacowujc ich projekty, aby mieć w 
jiogotowin wszelki,: inaierjały, gdy pruci: to liędą 
mogły być. podjęte Ubeenie. gotów już jest pro
jekt kanału Zagłębie—Kraków, a w roku przy 
szłyui ministerstwo przystąpi do budowy kanału 
Królewskiego.

Przyjazd min. sa.as seanelrznycli 
dc KraKoxa

f  • ’ ' K rąkow , 22 w rześnia.
W  DRODZE DO KRAKOWA.

M inister sp raw  w ew nętrznych  d r K iernik 
przyby ł w  tow arzystw ie  rad cy  m in. spraw  
w c w b . d r G órskiego w  dniu 21 bm. do T rzeb i
ni, gdzie po przyw itan iu  przez w ojew odę d ra  
G ałeckiego  odbyło się na  dw orcu  kolei pow i
tan ie  przez przedstaw icieli duchow ieństw a z ks. 
p rała tem  Skoczyńskim  n a  czele, oraz reprezen 
tam ó w  w ładz rządow ych i autonom icznych.

N astępnie udał się m in ister w  tow arzystw ie 
wojewody sam ochodem  do C hrzanow a, gdzie w 
gm achu rad y  pow iatow ej oczekiwały* go liczne 
delegacje  m iejscow ych in s ty tu cy j, s to w arzy 
szeń i  przedstaw iciele m iast, m iasteczek i 
jm in . W ygłosili m ow y pow italne w  im ieniu 
pow iatu w iceprezes rad y  pow. d r  Sm oleń, w 
imieniu ziem iuństw a w iaśeiciel dóbr d r  Chwm- 
libćg, w .m ieniu w łością listw a prezes m iejsco
wej organizacji p. M arczak. W odpow iedzi w y 
głosił m in ister dłuższe przem ów ienie, w  k tó- 
ł t i i i  mieozY m nem i w skazał n a  notrzebo bez

w zględnego podporządkow ania w szelkich in te 
resów  klasow ych i zaw odow ych idei dobra 
państw a. Mowa ta  została  p rzy ję ta  przez ze
b ranych  żywem i ozntiKami zadow olenia. N a
stępnie  udzielił m in ister w  gm achu s ta ro s tw a  
posłuchania licznym  delegacjom  z pow iatu 
chrzanow skiego oraz w iększej ilości p e ten 
tów.

POWITANIE W KRAKOWIE.
0  godz. 12 w południe udał się m in ister w 

dalszą podróż do K rakow a dokąd  p rzyby ł o 
godz. 12 i poi w tow arzystw ie w ojew ody dra 
G ałeckiego i rad cy  min. d r  G órskiego. N a dw or
cu oczekiwrali przybycia m in istra  p rezydent m 
Fedorow icz z w iceprezydentam i, dow ódca O. K 
g enera ł Czikiel, rek to r Uniw. J a g . d r  Lee, 
p rzyby ły  dziś z W arszaw y głów ny kom endan t 
P . P . B orzęcki, p rezydju in  m ałopolskiego Tow 
rok z prezesem  d r Ju ljanem  N ow akiem  i drem  
J u rą  n a  czele, prezes P rok . Gener. d r W inda- 
kiuwiez. k u ra to r  Owiński, w iceprezesi sądu  Tu- 
rowicz i d r  C zerny, prezes Okr. U rzędu ziem 
skiego Ł ąck i, p ro k u ra to r A pelacji Ir K alczyń
ski, prezes d y r kolei państw . P rach te l Mora- 
w iański. prezes dvr. poczt, d r Jas iń sk i, wice
prezes Izby skarbow ej d r G ajew ski, dow ódca 
m iasta  pułk. B ecker, p rezes R ady  pow. d r 
Skrzyński, prezes Izby handlow ej E pstein , dy 
re k to r  fabryki ty to n iu  Zam arski, naczelnicy  
w ydziałów  w ojew ództw a z personalem  urzędni
czym , s ta ro s ta  k rakow sk i d r  Bal, dy r. policji dr 
Rękiew icz, zastępca k o m en d an ta  O kr. T. P . 
B uszek z oficeram i P. P

Na peronie u staw iła  się kom panja  honorow a 
P. P ., przed frontem  k tó re j przeszedł m inister 
po opuszczeniu w agonu i w ysłuchał raportu ,

W WOJEWÓDZTWIE.
P o  oficjalnem  pow itaniu  przez naczelników  

w ładz . w ojskow ości, k tó rych  przedstaw ił m i
n istrow i w ojew oda, złożył m in ister w izy ty  wy-, 
bitnym  osobistościom  a  następn ie  zwiedzi! szko
lę przodow ników  P. P. P o  śniadaniu w ydanem  
przez p rezyden ta  ni. Federow icza, w jego  p ry 
w atnych  ap artam en tach  przedstaw ił w ojew oda 
m inistrow i w salonach  w ojew ództw a naczelni
ków  w ydziałów  w ojew ództw a z personalem  u- 
rzędniczym , w ita jąc  m in istra  w bardzo serdecz
nych słow ach.

M inister za pow itanie podziękow*ał serdecz
nie, w y raża jąc  uznanie dla fachow ej i ofiar
nej d la  pań stw a  i społeczeństw a p racy  urzęd
ników  m ałopolskich, którzv byli pionieram i 
służby adm in istracy jnej w  innych  dzielnicach 
R zeczypospolitej, a  dośw iadczeniem  sw ojem  i 
obyw atelskiem  pojm ow aniem  obow iązków  stań  
się w  wielu w ypadkach  w zorem  d la  m łodszych 
swoich kolegów  z innych dzielnic. Z apew nia
jąc  o stw ierdzonej już czynam i życzliw ości rzą 
du w  sto su n k u  do kw est ji urzędniczej, życzli
w ości pełnej a  ograniczonej li ty lko  w*zględami 
na  m ożność finansow ą skarbu  pań stw a  iw ra z il  
m in ister przekonanie , że pracow nicy  państw ow i 
przy  staw ian iu  sw ych ż.yczeń będą się pow o
dow ali dobrem  państw a.

UDZIELANIE POSŁUCHAŃ
N astępnie p rzy ją ł m inister n a  posłuchaniu 

p rezesa  A kad. Um. M oraw skiego, rek to ra  U. J .  
d ra  L usia, p rezy d en ta  m. F ed tro w icza  z w ice
prezesam i, p rezesa  Izby skarbow ej d ra  G ajew 
skiego, p rezesa O ddziału prok. gener. R sp lt. 
d ra  W indakiew ioza, p rezyden ta  dyr. poczt Ja r-  
czyńskiego z wić* prezesam i, p rezesa dyr. kol. 
państw . F rachtla-M oraw iańskiego , p rokura to ra  
apel. d ra  K alczyńskiego , s ta ro s tę  krakow .. d ra  
B ala, prezesa rad y  pow. d ra  S krzyńskiego  z 
członkam i rad y , p rezy d en ta  Izbv handl. Ep- 
s te ina  z członkam i Izby , p rezy d en ta  izraelic 
k ie j gm iny w yzn. d ra  R afa ła  L an d au a  z człon
k am i prezydjuin , prez. Schwutrzonberg-Czerne- 
go, posła. Bobrow skiego, adw . d r  G crtlera , d e 
legacje  k rakow . Zw iązku kupców*, Zw. ochrony 
lokatorow , delegację  Zw. drobnych rzem ieślni
ków  polskich w* Krakow ie, przedstaw icieli kon- 
gregaeij kup ieck iej i w*, inn. nfaz licznych pe
ten tów .

W ieczorem  podejm ow ali m in istra  pp. Ju lja - 
now ie N ow akow ie.

W  n ocy  opuścił m in ister nasze m iasto , uda
ją c  się w tow arzystw ie  w ojew ody G ałeckie
go i rad cy  min. d ra  G órskiego w dalszą  podróż 
in spek cy jn ą  po ptowiacach w ojew ództw a.

K. Et o  n  :; o
Kraków, 22 września.

O SANACJE GOSPODARCZĄ GMINY MIASTA
Wczoraj w sali konferencyjnej m agistratu odbyło 
się, ihi skutek zaproszenia prez. m. Federowicza, 
zebranie posłów m jutowych z Krakowa i przewód 
niczącycb klubów radzieckich, celem zastanowie
nia się nad sytuacją gospodarczą gminy. Niepo
myślny stan finansowy gnilny przedstawił prez. 
Fuhrow iez, zaznaczając, że od maja do września 
saun: pen je  uizędnie/.e wziosly w stosunku 1 do 
‘.i. Wśród ożywionej dyskusji podnoszono sprawę, 
pożyczek gminy, oraz zastanawiano się nad środ
kami, mogącymi przynieść sanację gospodarki 
mia-tu.

CENY WĘGLA. Cena węgla z transportów na- 
dcszłych do kiakow a po dniu 15 lun. z zagłębia 
krakow.-,kiego i dąluuwskiego została pod wyższo- 
na o 10 jnuicnr, zaś węgla górnośląskiego mi, sku
tek m Lrw  ncji rządu zo.-lalu obniżona O * —10 
procciit. Hurtownicy piownd/.ąc.y swe składy przy 
kolei wnieśii wczoraj do m agistratu nowy cennik, 
piosząc o zutwii rd/t oto podwyżki ceny węgia 
krajowego.

2. PAŃSTWOWEGO KlJRSU WYCHOWANIA 
FlZYCZNEGu W KRAKOWIE'. Piof. dr \ i. cha- 
now-ki zrezygnował ze stanowisk i dyrektora to
go kursu. Następcą jogo zamianowało m inister
stwo w. i O. s. prof. Zygmunta W yrobka, i oferen
ta wychowania fu . w kuratorjum  szkolncm kra- 
kowskiem.

W ZWIĄZKU Z OTWARCIEM RESTAURACJI 
P . KAROLA MEDZIAŁKA przy ul. Florjańskiej 
1. 19, m agistrat krakowski wyjaśnia, że p. Niedzia- 
h k  zrzekł dateaej dtierżaw y odnośnej koncesji 
gosj odnio-.sźynkarskii j od browaru tenczyńskiego, 
na który ta koncesja opiewa i żc browar ten wska
zał. innego zastępcę, którego m agistrat zaaprobo
wał, zezwalając temsamem browarowi na dalsze 
prowadzenie interesu w dotychczasowym lokalu.

SŁONECZNIK NA KLONIE. P lanty  krakowskie 
nieraz dają pole do obserwacji, jak  jtrzyroda stara 
się wykorzystać dogoduą sposobność i stwarza 
różue niespodzianki. W kołku imędzy Akademją 
handlową a B ibljottką Jagiellońską (dawnem gim
nazjum Nowodworskie* czyli św. Anny) na pierw
szym klonie przy wejściu od strony uL św. Anny
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jest wysoko umieszczona dziunia, z której wy
strzela przeszło K m etra wysoka łodyga z kwia- 
tem słonecznika. Zachodzi pytanie, w jaki sposób 
na tej wysokości znalazło się ziarnko, czy je zgu
biła sikorka, wielka am atorka tłustych nasion, czy 
wskutek igraszki chłopców? Podziwiać jednak na 
h ży, jak  dzielnie opiera się łodyga wiatrom i k ła
nia się siedzącej na ławeczkach publiczności.

KONKURS ORKIESTR- WOJSKOWYCH O 
MISI RZOSTWO. Odbywające się w szeregu do
wództw korpuśnych konkursy orkiestr wojsko
wych zakończą się w Warszawie 2? i 23 bm., gdzie 
odbędą się rozgrywki orkiestr, które uzyskały 
pierwsze nagi ody. Do zawodów staje ni. i. D. O. 
K. Kraków, Lwów, Poznań i Przemyśl. Nagroda 
będzie tylko jedna. Orkiestra wygrywająca otrzy
ma nagrodę przechodnią ministerstw? spraw woj
skowych: buławę tambourmajora, w*ykonaną we
dług projektu pułkownika Genibarzews kiego. Bu
ława ta jest wzorowana na takiejże buławie 4 pp. 
lin jo w ej z r. 1828. Opróez tego rozdane będą 4 
fanfary, kapelmistrz zaś ńagrouzonej orkiestry o- 
trzyma mahoniową batutę ozdobioną srebrem.

ARESZTOWANIE FAŁSZERZY DOLARÓW. — 
Jak  się dowiadujemy, w ostatnich dniach wykry
to w Krakowie fabrykę fałszowanych 100-dolaró- 
wek. W związku z tą sprawą aresztowano cały 
szereg pokątnyeh weks;;t*iy. którzy razem z fał
szerzami dolarów puszczali je na czarnej giełdzie. 
Studolarówki podrabiano bardzo precyzyjnie z 
banknotów jcdnodolarowy ch. Na każdym bank
nocie dolarowym fałszerze dorysowywali 14 razy 
po dwa zera po każdej jedynce i zmieniali odpo
wiednio napisy. Sprawa znajduje się obecnie w 
stadjum śledztwa w sądzie okręgowym karnym w 
Krakowie.

WŁAMANIE DO KASY CHORYCH W WIELI-
CZCE. Ontgdaj w nocy włamano się do lokalu 
pow. Kasy chorych w Wieliczce. Złocimcje roz
biwszy kasę ogniotrwałą skradli gotówkę w kwo
cie przeszło 10 luiljunćw mk., oraz dowód ubez
pieczenia w krakowskicm Twie wzaj. ubezp. na 
3 miijony marek, śledztwo w toku.

ŚLEDZTWO W SPRAWIE AFERY' KOKAINI- 
STYCZNEJ zostało już prztz policję krakowską 
ukończone. Aicsztowani w związku z tragicznym 
zgonem Burkównej przy ul. Topolowej, Mieczy
sław Krat i Henryk Landau zostali wczoraj od
stawieni do więzień sądu okręgowego karnego w 
Krakowie.

GROŹNY POŻAR. W nocy z czwartku na pią
tek wybuchł groźny pożar w barakach wojsko
wych 1 pułku kniejowego w Bonaree. Zapaliły się 
tam drewniane zabudowania, w których mieściły 
się koszary podoficerów. Zc względu na sąsiadu
jące z„oarakiem magazyny z benzyną, wzmagają 
cy się pożar stawał się eonu  niebezpieczniejszym. 
Akcję ratunkową podjęło wojsko, a kiedy usiło
wania żołnierzy okazały się daremne, zawezwano 
nad rant ni pomocy straży pożarnej. Na nnojgee 
wyjechały trzy plutony straży krakowskiej i plu
to i podgo.-ki. Ogień po dłuższej akcji zlokalizo
wano. Spaliła się doszczętnie połowa jednego ba
raku mieszkalnego, ocalały jednak magazyny z 
benzyną. Dzięki wysiłkom straży udało się zaże
gnać niebezpieczeństwo nieobliczalnego w skut
kach wybuchu benzyny.

KOMUNIKATY ł ZAW IADOMIENIA.
WYKŁADY W M IEJSKIEJ SZKOLE DRAMA 

TYCZNEJ rozpoczynają się z dniem 2 październi
ka; program kursów i adres iukalu wykładowego 
Nodany będzie niebawem. Dyrektor szkoły prof. 
.Jozef Wiśniowski przyjmuje jeszcze dodatkowo 
wpisy do dniu 24 bm. (Al. Słowackiego 7, 1 p.), 
[>oczem lista słuchaczy* będzie1 zamknięta.

REKRUTACJA ROBOTNIKÓW ROLNYCH DO 
FRANCJI odbędzie się w krakowskim państwo
wym urzędzie pośiednictwa pracy w dniach 1 i 2 
października br., zaś w N. Sączu w dn. 4, 5 i G 
października.

KUCHNIA —SY NDYKATU DZIENNIKARZY 
KRAKOWSKICH kończy z dniem 30 bm. przyj
mowanie zgłoszeń na obiady w- lokalu Syndykatu 
przy pl. Szi zcpań-Kim 7, 1 p. Obiady dostępne są 
także dla osób nie należących do Syndykatu.

Z krain i ze owiała
PREZYDENT WOJCIECHOWSKI wyjechał z 

W ar-zawy na krótki pobyt do Spały.
WYJAZD MIN. OŚWIATY. Minister W. R O. P.

p. Głąbiński wyjeżdża z Warszawy w sprawach 
urzędowych na trzy dni, na Wołyń. Zamierza się 
zatrzymać w Równem, Łucku i Krzemieńcu, ewen
tualnie Ków nie. T o w a r z y s z y ć  będzie ministrowi w 
p o d ró ż y  sekretarz g e n e ra ln y  p. Dawidowski.

CZY MIN. KUCHARSKI POWRÓCIŁ? „Gazeta 
W arsz.“ z 20 m. donosi: Wiadomości, jakoby wczo 
raj powrócił do Warszawy min. skarbu Kucharski 
są nieprawdziwe Powrot ministra spodziewany 
jest dopiero w ciągu 3 —1 dni.

DLACZEGO MARSZ. PIŁSUDSKI NIE PRZYJ
MUJE PENSJI. Jak  już donieśliśmy, marsz. P ił
sudski odmówił przyjęcia pensji, przywiązanej do 
jego rangi woj.-kcwej. W liście wystosowanym w 
tej sprawie, do sztabu jeneralnego marszałek P ił
sudski zaznacza przedewszystkiem, że podał się do 
dy misji z woj. ka  i stanowisk przez niego zajmo
wanych. Podczas pełnienia obowiązkow naczelne
g o  wodza i szefa sztabu był zawsze zaniepokojo
ny zamiarami robienia oszczędności kosztem woj
ska; uważat. żc najlepiej oszczędzać w ,m  spo
sób, by nie w yplatać pensji oficerom, którzy nie 
dają pracy dla wojaka, choć to  nieraz miało miej
sce, a pobory to były nieraz znaczne. W dalszym 
ciągu mar.-z,di k zwraca uwagę, żc ponieważ te
raz nie polni żadnej funkcji, a poza h-in jest le- 
gjonisią, t zn. służył tylko Botsce. nie dając pra
cy państwom zaborczym, zaś h“gjotiiści nie cieszą 
się w zakresie pobierania pensji takienii przywile
jami, jakie mają ci, którzy oddawali się uprzed
nio służbie u obcyełt, nie chce więc marszałek być 
bardziej uprzywilejowany ̂ an iże li legjoi.iśe.i, któ
rzy „nie mają szczęścia podobać się nowemu kur
sowi, istniejącemu w* państwie i w wojsku*1 i dla
tego uważa za ni< możliwe pobieranie pensji.

DEKORACJA ORDEREM „POLONIA R E S T  
TUTA“. Z W arszawy donoszą 20 bm.: Dziś o g«dz 
12 w południe.m inister oświaty udekorował orde
rami „Polonia re. u tu la"  następujące osoby:

1) Miklaszewskiego Boh, dyrektora wyż. szKoly 
handlowej (komandorja z gwiazdą); 2) Stanisława 
Nowakowskiego, prof polit.; 3) ks. bis rap a  Sze
lążka; 4) Jan a  Zawidzkicgo, prof. politechniki w ar
szawskiej. (Wszyscy trzej komandorją bez gwiaz-
uy).

Oficerskierai krzyżami odznaczono Stanisła
wa Dobrowolskiego, prof. wyższ. kursów naucz.; 
G) Marjana Reitera, nacz. wydz. w min. oświaty; 
7) Wł. Frzanowskiego, dyrektora szkoły;, 8) W i
tolda Suchodolskiego, z wydz, archiwum min. o- 
św iaty; 9) Aleks. Michałowskiego, pianistę; 10)

Ludwika Solskiego, art. dram , 11) Apol Kędzier- 
skiego, art. malarza; 12) Juljusza Osterwę, dyr. 
teatru Rozmaitoś i; ]3) Tadeusza Boya-Żeleńskie
go; 14) Józefa Kotarbińskiego, art. dram.; 15) Jó 
zefa Chmielnickiego, art. dram.; 16) Krzyż kawa- 
'erski otrzyma! p. Antoni Mentzel.

OFICEROWIE POLSCY W SZKOLE WOJEN
NEJ FRANCUSKiEJ. Z Paiyża donoszą: \V po
czątkach bm. odbyło się w wyższej szkole wojen
nej po/eguanie przez jenerała DeJtottey, komen
danta szkoły, w asystencji jego zastępcy, jenerała 
Duffieux oraz profesorów szkoły, promocji 43-ej. 
Dwuletni kurs ukoriezyJo 114 oficerów ^fratteu- 
saIcIi i 2G cudzoziemców, a w tej liczbie 3 Pola
ków, mianowicie Anders W ładysław, były szef 
sztabu jeneralnego 1'owLor-Muśnickiego, a nastę
pnie podczas całej wojny polsko-bolszewickiej do
wódca sławnego 15 pułku ułanów poznańskich, 
Mierzyński Jerzy, były ofioi r leg jonowy, ostatnio 
szef sztabu korpusu wileńskiego, śtaehiewicz W’a- 
ohtw, były oficer legjonow j, wysiani przez pol
skie mim spraw woj-k. prze.t dwoma laty do P a
ryża. Jenerał Debenty, po ogolnem przemówieniu 
do wszystkich, znalazł, wręczając oficerom polskim 
odpowiednie odznaki, wyrazy serdecznej przyja
źni i sympatji dla narodu polskiego. W ogóle za
zna.,zye należy, że w czasie całego kursu, ofice
rów iniszyc.h najlepsze łączyły stosunki z ich ko
legami Francuzami a również i z profesorami.

ZWROT MAJĄTKU TEATRÓW WARSZAW
SKICH. Wywiezione podczas ucieczki Rosjan z 
Warszawy akta i niektóre cenniejsze przedmioty 
teatrów warszawskich ,obecnie przybyły z osta 
(nim transportem rcewakuowanego z Rosji so- 
wii ekiej mienia do Warszawy. Przywn zionę 30 
skrzyli zawierają między innemi kostjamy stylo
we i liczne rekwizyty teatralne z ośmnastego 
wieku.

SZKOLĄ DZIENNJKARSKO-PUBLICYSTYCZ-
NA. W szkole dzienni kar,sko-publicystycznej przy 
wolnej wszechnicy polskiej w W arszawie jest w 
bieżącym roku pięć miejsc wolnych, a pięć za po
łowę normalnej opłaty. Kandydaci, ubiegający się
0 powyższe ulgi, winni zgłosić się z poleceniami 
instytucyj społecznych, jak Towarzystwa dzienni
karzy i literatów, Związek zawodowy literatów, 
redakcje pism polskich, biura prasowe polskie itd. 
Pizy jęcia w gmachu wszechnicy przy ul. Śniadec
kich 8 (Warszawa).

N-EDOBÓR OPERY WARSZAWSKIEJ. Ja k  z
Warszawy donoszą, dyrekcji teatrów  miejskich 
m agistrat ma asygnować 4 miljardy mk- na poczet 
niedoborów kredytowych opery na r. 1923. Budżet 
opery na okres od początku sezonu bieżącego do 
b. r. przewiduje niedobór ogółem w sumie 13 mi-
1 ja r d ó w  ntk.

PODROŻENIE LEKARSTW. Minister zdrowia 
publicznego wydał rozporządzenie w "sprawie pod 
wyżki taksy aptekarskiej. Zgodnie z rozporządze- 
nłrm  za pra‘cę przy* rerepturzc można doliczać do 
cen, ustanowionych w rozporządzeniu ministra 
zdrowia publicznego z dnia 20 sierpnia br. 30 pro
cent. ltozpoiządzenie weszło w życie z dniem 14 
września br.

PODATEK OD SPOŻYCIA W RESTAURA
CJACH zaprowadzono w Warszawie. Podatek ten 
pobierany ma być od spożycia po godzinie 10 
i pół wieczór w restauracjach, winian Jach, han
dlach win z pokojami gościnncmi, kawiarniach z 
trunkam i i wszelkich tym podobnych zakładach, 
połączonych ze spożymioin na miejscu wódek i win. 
Wspomniane przedsiębiorstwa obowiązane są do 
raChunku, wystawionego konsumentowi, doliczać 
i pobierać na rzecz państwa podatek: a) od spo
życia, dokonanego po godzinie 10 ni. 30 wieczo
rem do godziny 1 w nocy, w wysokości 10 pro
cent należności, przypadającej od konsumenta na 
rzecz przedsiębiorstwa; b) od spożycia, dokona
nego po godzinie 1 w nocy aż do zamknięcia przed 
siębiorstwa, w wysokości 30 procent tejże należno
ści; 3) od spożycia* dokonanego w gabinetach po 
godzinie 10 m. 30 wieczorem prócz podatku, obi 
czonego według p. a) i b), óoliczać nadto 10 pro 
cent należności, przypadającej od konsum enta na 
rzecz przedsiębiorstwa.

ZJAZD INŻYNIERÓW MECHANIKÓW. Dnia 
£9 września br. odbędzie się w Warszawie w gma
chu głównym politechniki 1 zjazd inżynierów*-me- 
chamków polskich. Otwarcie zjazdu nastąpi o g. 
10 rano, poczem wygłoszone zostaną referaty nau
ko wo-organizacyjne, połączone z dyskusją. Nadto 
uczestnicy zwiedzą prarowate politechniki, oraz 
wystawę graficzną. Udział w zjeździe mogą wziąć 
członkowie stowarzyszeń technicznych oraz wpro
wadzeni przez nich goście. Opłata wynosi 60.000 
mk., zapisy kierować należy do prof. K. Taylora, 
Vturazawa, Politechnika.

MAROK ŚMIERCI. Z W arszawy donoszą 20 
bm.: Dziś zapadł wyrok w sprawie Antoniego
Dembisza, który z innymi w i ę ź n i a m i  zbiegł z wię
zienia w Mokotowie, przytem zabd trzech dozor- 
eow. Demblsz skazany został na śmierć przez roz
strzelanie. Od wyroku tego, jako zapadłego w dro
dze [iostępowaitia zwj kiego, przysługuje prawo 
apelacji.

POŻAR W FABRYCE. Z W arszawy donoszą 
20 bm.: Wczoraj o godzinie 5 rano zaalarmowano 

c z w a T t y  oddział straży, że w fabryce atram entu, 
laku i t. p. przyborów piśmiennymi, mieszczącej 
się przy ulicy Ogrodowe j 1. 32 pod firmą „M. Le- 
szczyie ki i Spotka11, wy bucht pożar Na ratunek 
pospieszyły pń rwszy i czwarty oddział straży*. —  
Po przybyciu straży na ntisjsee okazało się, że 
ogitń szerzy się w jednej z sal na I- piętrze, gdzie 
■znalazłszy podatny m aterja! w postaci urządzeń 
drewnianych ,oraz gotowych materiałów, szybko 
się  rozszerzał. Ogień w ciągu godzi,t? ugaszono. 
Straty wvnoszą kilka iniljai lo v matek.

ST R ćJK  'OkTOWY W GDAŃSKU. Z Gdań
ska donoszą 20 bm.: Już  od trzech dni trw a nowy 
stra jk  robotników portowych w Gdańsku Polski 
dostęp do morza jest ponowni' zamknięty Ładun
ki przeznaczone dla PoLki zostały odłożone i cze
kają na załatwienie sprawy pomiędzy robotnika* 
mi i pracodawcami gdańskienti. Komisarz I.igi 
naiodów, który w dniach pierwszego strajku z o- 
bawy przed energiczną akcją polską, iuterwenjo- 
wał wobec senatu, obecnie zachowuje się również 
najzupełniej obojętnie.

O NADUŻYCIA W ŁÓDZKIM ZARZĄDZIE 
MIEJSKIM. Z Lodzi donoszą, że onegdaj przed 
południem w sali tamtejszego m agistratu odby
wało się posiedzenie komisji dyscyplinarnej w 
sprawie nadużyć, zarzucanych byłemu dyrektoro
wi zarządu miejskiego p. Pilocrowi. Posiedzenie 
odbywał.) się pod przewodnictwem kiwnika Ku- 
iamowicza w obecności jego zastępcy ławnika 
Bednarczyka, przyczem z ramienia pracowników 
miejskich obecni byli pp. Szyldenbudi, W altratus 
i Misiak. Oskarżenie zarzuca p. Pilcerowi dokona
nie caiego szeregu nadużyć. Na razie badam byli

Niedziela, 23 września 1923.

jedynie pp, Rżewski. Faterson i Łauterbąch. Po 
rozpatrzeniu .materjalu m agistrat postanowił Jal- 
pzę śledztwo odroczyć, celem uzupełnienia m ate
riału dowodowego. 7.

ZJAZD MIEJSKICH REFERENTÓW PODAT
KOWYCH W KALfSZU odbył się w dniach 15 i 
16 bm. z inicjatywy magistratu kaliskiego i był 
poświęcony omówieniu sytuacji finansowej miast 
w związku z nową ustawą o finan. acn komunal
nych. W  zjezdzie biali udział przedstaw i iele sze 
rogu miast b Kongresówki, oraz przedstawicieli 
min. spraw wown. i województwa łódzkiego. Zjazd 
powziął szereg uchwał, które, jak zapewnił dele
gat min. spraw \vr.,y;i., wzięte będą pod rozwagę 
przy wydaniu przepisów wykonawczych do nowej 
ustawy o zasileniu finansów miejskich.

(Przykład powyższy winien zachęcić także m ia 
sta  małopolskie do organizowaniu podobnych zja ‘ 
zdów i współdziałania z jednostkami komunalne- 
mi na terenie całego państwa. Przyp. red.).

WYSTAWA W / ŁOWICZU. Otwaraic wystawy 
rolniczo-przemysłowej w Łowiczu odbyło się przy 
udziale zgromadzone] tłumnie publicznośeL Po 
mowji ministra rolnictwa Gościckiego, wiceprezesa 
wy&tawy Grabińskiego i prezesa centralnego Tow 
rolniczego Fuuakowskiego, minister Gościcki prze
ciął wstęgę. Obecni byli przy otwarciu wojewoda 
isołtan, delegaci ministerstw, władz rządowych i 
iustynicyj społecznych. Poza dziutein rolniczym 
imponująco przedstawia się dział etnograficzny i 
oświaty. Przybyły liczne wycieczki z całej Pol
ski.

OSZCZĘDNOŚCI W DYREKCJI TRAMWA
JÓW LWOWSKICH. (AW). Ze względów oszczę
dnościowych dyrekcja miejskich tramwajów we 
Lwowie zamierza zmniejszyć zapotrzebowanie wę
gla dla prąciu elektrycznego, jak również zredu
kować, Liczbę wozów tramwajowych. Zostanie tak 
że wprowadzoną redukcja personalu.

STRAJK w  GALICYJSKIEJ KASIE OSZCZĘ
DNOŚCI. Ze Lwowa donoszą 21 bm.: Dzisiaj rano 
w Galicyj.-kiej Kasie Oszczędności we Lwowie 
wybuchł strajk urzędników na tle ekonomicznem.' 
Istnieje jednak nadzieja rychłego zlikwidowania 
strajku.

OTWARCIE NOWEGO MOSTU KOLEJOWEGO
W tych dniach odbyła się uroczystość otwarcia 
i oddania do użytku nowego wiaduktu kolejowe
go w Krowince, obok Trembowli. Nowy most 

•zoudowany w całości z kamienia, rzucony siedmiu 
10-metrow*emi lukami nad kotliną Krowinki, pro
jektowany był przez biuro mostowe dyrekcji ko
lei w Stanisławowie. Koszta budowy, rozpoczę
tej w locie ub. roku, wynoszą 3 'A miljarda mk.

NOWE AKTA SABOTAŻU W MALOPOLSCE 
WSCHODNIEJ. Ze Lwowa donoszą: W nocy z 18 
na 19 bm. spalono na folwarku w Sieku, własno
ści Romana Ujejskiego i Kazimierza Bartmańskłe- 
gt) stertę sianą. Do uciekającego na koniu podpa
lacza strzelali 5 razy policjanci państw om , ale z 
powodu panujących ciemności bezskutecznie. Jest- 
to znamienny epilog obenodzone' przed 2 dniami 
uroczystości setnej rocznicy urodzin Kornela 
Ujejskiego. Już drugi raz w ciągu miesiąca napar 
dają saboiażyśu syna śp. Kornela, właściciela P a 
wiowa i Siei ca.

OKRADZIONY KOMUNISTA. Z Berlina dono
szą: Przebywający tu d y n k to r  banku państwo
wego Rosji sowieckiej, komunista Szejman, który 
ma się udać w dalszą podróż do Paryża, został tu 
okradziony przez nieznanych osobników z koszto
wności i klejnotów na sumę 7,000.000 rubli zło
tych.

„NOWOŚCI ILUSTROWANE** Nr 38 wyszedł i 
zawiera szereg aktualnych zdjęć z Polski 1 zagra
nicy i bogaty dział literacki.

Treść numeru: Kanclerz Austrji w Polsce — 
Konflikt grecko-wloski. — Zjazd pracowników 
Związku kas chorych. — W alki byków w Bayon- 
nic. — Wsponńenie czasów, które tiż więce. ni« 
powrócą. — Armja sowietow. — Życie tubyl 
cow na Jawie. — Toczta lotmcza w Rosji. — 2 
teatru. — Zc szkol śpiewackich w naszem mie
ście. — Konkurs piękności.

STAN ATMOSFERY Fod wpływem depresji 
utrzymującej się nad morzem północnem, w Pol 
sce w dniu 21 bm. panowała pogoda o zachmu 
rżeniu dość dużein wraz z miejscowemi opadami. 
Tem peratura rano leżała oil S— 14“, po połuuniu 
od 13—17. Przeważały w iairy słabe południowe 
i południowo-zachodnie.

W asrzawa: tem peratura 10*6, maximum 15*3. 
minimum 8*4. opad 0;0, chmurno: Kraków: tem
peratura 11*9, maximum 1G‘3, minimum 2‘5, opad 
1‘2, przeważnie pochmurno.

Prognoza oa soholę Zachmurzenie duże. 
miejscami deszcz, temperatura mało zmGniona, 
słabe, miejscami umiarkowane wiatry z kierun
ków południowych.

DALSZE CEGIEŁKI WAWELSKIE ufundowali
.'G23 Pani. Kazimiery ze Skrzewskich i Pawła, 
małż. Kowalewskich, dzieci; 5G24 Pamięci Miko
łaja toarmata-Szyszłowskiego, por. I brygady Le- 
gjoiiów, 5625 Hannie,e Pankowskiej dla uczczenia 
jej zalet; 5G2G Pam. Stanisława Grochowskiego, 
żona, dzieci, wnuki; 5G27 Pamięci dra Józefa, K a
zimiery, Stanisława i Alusi Rymarkiewiczów, Ja* 
nrna z Rymarkiewiczów Giużewska; 5628 Ku czci 
ks. prałata Konstantego Butkiewicza I. i L. Czaj- 
kowscy; 5629 Pamięci Pauliny z Kozłowskich Żbi
kowskiej, mąż z dziećmi; 5630 Pamięci Jasinka 
Itozdejczera, rodzice.

nikioskop Jtefcteif
do sprzedania. Wiadomość w Adm. „N. Reformy

T F . A T T  •'* S K I B
TEATR IM. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj wchodź 

na afisz teatru  ra t J .  Słowackiego promjera. an
gielskiej komedji o „Oknach \  które często myte 
pizez czyściciela filozofa stały  się mimo to przy 
czyną chwilowego zaćmienia w j.asiu nt konie an
gielskiej rodziny niefrasobliwego literata Mareltht 
Jedno z okien otworzyła a raczej symbolicznie 
rozbiła zabłąkana w święcie i konwencjonalnej 
moralności córka czyściciela, gdy po wyjściu ■/ 
więzienia usiłowała być pokojową w przyzwoitym 
domu. Cały wdzięk „Okien** polega na dowcip
ny ch a  oryginalnych dialogach, to tez wykonanie 
ma głównie na celu uwydatnienie tej właściwości 
sztuki. U nas role głowrie spoczywają w rękach 
pierwszorzędnych sit z pp Beduarzewską, Zalew 
skq, Miarczynskim -oraz z nowopozyskanyeh r3u 
czyńską i Sawickim na czele. „Okna" zajmą pra 
wie wszystkie dni przyszłego tygodnia. Ju tro  po
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tir i
południu po raz pierwszy w tym  sezonie „Trage- 
dja dzieci" K. Schoenhcrra. W próbach druga 
świetna komedja angielska „Zloty wiek rycer
stw a" (When Knights were Bold) K . . Marlowe‘a 
w przekładzie Boy'a.

OPERA I OPERETKA Niezwykłą atrakcją bę- 
uzie dzisiejsze przedstawienie ,,2yuówki“ z Igna
cym Hannom w partji Eleazara i p. Szlezynger- 
Stokowską w partji Racheli. Ju tro  w nieJz.ulę 23 
bm o 7*30 w. opera „Carmen", w której pożegna 
się Iguary Mann z naszą publicznością przed wy
jazdom do Ameryki, nadto usłyszy my w niej po 
dłuższej przerwie w partji Torreadora, K onstante
go Kniaginina. W przygotowaniu operetka Straus
sa „Ostatni walc“. W balecie wystąpi p. Nadieżdi- 
na w oryg, rosyjskim stroju narodowym i nowo 
pozyskany baleimistrz p. Cesarski.

„BAGATELA". Dziś po raz czwarty jedna z 
najbardziej interesujących sztuk obecnego reper
tuaru scen zachodnich włoskiego autora D. Nicco- 
deiniego pi. „Nieprzyjaciólka". Dziś i ju tro  na po
południowych przedstawieniach po zniżonych ce
nach komedja Siuncy‘a Garriek‘a (autcni „Kobie
ty , która zab iła1) pt. „Proces rozwodowy p. B.“ 
i  pp. Modzelewską, Hellen, Nowakowskim, No
skowskim, Szubertem i Wesołowskim.

I O W  n R B K U R Y  A Nr. i95. 3

R EPER TU A R Y :
TEATR IM. SŁOWACKIEGO:

Sobota 22 bm.; „Okna". - •
Niedziela, 2? bm. po poł., „Tragedja dzieci"; wie

czorem: „Okna".
Poniedziaiek, 24 bm.: „Człowiek z budki suflera",

TEa TR OPEkA I OPERETKA. ■ ’ . J
Sobota. 22 bm.: „Żydówka".
Niedziela, 23 boi.: „Caimen". "

TEATR „BAGATELA". ____-  /,
Sobota- 22 im. po ix>ł.. -Proces rozwodowy p. B 

ńeczorem: Nieprzyjaciołka".
Niedziela, 23 bm. po poł.: „Proces rozwodowy p. B.“ 

wieczorem: „Nieprzyjaciół!::! *.
Poniedziałek, 24 bm.: „Nieprzyjaeiólka". -.-F

TEATR ŚWIETLNY „UCIECHA". - .
Sobota. 22 bm.- „Robina z miljonami".

KINOTEATR „REDUTA" (Lubicz 15):
Sobota, 22 bm.: „W ędrowny cyrk".

KONCERT EMANUELA FEUERMANA, znako
mitego czelisty, odbedzie się d z i ś, tj. w sobotą, 
22 bm. o godz. 8 wieczór.

z odległości kilku krokow w "zasie gaszenia pło
nących stert.

Bardzo ciekawe były zeznania funkcjonarjusza 
kolejowego. Feduńczyka, który szczegółowo opi 
sal fakt, gdy w dniu 1 bm. za stacją kolejową w 
Złotowie znalazł petardę, k tóra mogła sjiowodo 
wać wielką katastrofę kolejową.

Z kolei obrońcy przedstawili znowu szereg wnio 
sków, które jednak trybunał odrzucił z wyjątkiem 
j< dnogo, domagającego się przysłania bezzwłocz
nie z D. O. K, Lwów do Złoczowa fachowej korali)

Podobnie I Poincare jest również przeciwnym 'p o r tu , ja k i posiada, niema żadnego znaczenia 
wszelkiej interwencji w tej sprawie. Równo d la  Jap on ji. N ow y port postanow iono wyDudo- 
cześnie jednak radzi on Jugoslaw ji n ieupierać ' wać w  Tokio, 
się zbytnio przy  nieprow adzącem  do ko rzy st
nych  rezu lta tów  stanów isku, a raczej w poje
dnawczym duchu zbauać propozycje w łoskie.

Kgtii KomiiRldycKy a  BDfótii
W arszawa, 21 w rześnia (PA T). W obec po- 

sji wojskowej, k tóra wydałaby orzeczenie co do głosek o rzekomym pn ew roce w  Buigarji, po- 
zakwestjonowanych w czasie rewizji u oskarżo- solstwo bu łgarsk ie  w W arszaw ie upow ażnione

jest do ośw iadczenia, żc pag‘oski te pozbawio
ne są wszelkiej podstawy. K om uniści isto tn ie  
dąży li do  obalenia rządu , organizu jąc p o ta 
jem nie bunt, k tó ry  m iał w ybuchnąć dnia 17 
bm., lecz w ładze bezpieczeństw a uprzedziły  za
m iar kom unistów  i zdem askow ały

nych materjałów wybuchowych.
Żądana komisja przyjechała wczoraj samocho

dem do Złoczowa.

Napad bandycki na pociąg

Pmaie ztsłik fliifirzes
en Wnzm

Jeden z najbardziej zasłużonych poiskit łi mę
żów stanu, wielki pan jo ta  i działacz narodowy w 
c kresie przed i popowstaniowym Andrzej Zamoy
ski, doczeka się należnego mu pośmiertnego hoł 
du i uczczenia, ’ Śp. Andrzej Zamoyski zmarł w 
Kiakowie w r  1874, jako wygnaniec, prześlado
wany przez rząd rosyjski i tu" został pochowany. 
Syn zmarłego Zdzi ław Zamoyski, spełniając o- 
statnie życzenie ojca, postanowił śmiertelne 
szczątki tegoż przewieźć z Krakowa do Warsza-

„G aze ta  L w ow ska" donosi z Łum iniec, że w , sekw encji tego  rząd  by ł .zm uszony uciec się do 
nocy z dnia  18 n a  19 bm. dokonano w  pobliżu surow ych środków , aby odw rócić niebezpie- 
s tac ii kolejow ej H oryuia  zuchw ałego napadu czoństwo, grożące całem u k ra jow i i przepro- 
bandyckiego  na pociąg pasażersk i, jad ący  z ;w a d z ić  masowe aresztowania wśród leaderów 
Łum iniec do Sarn. B andyci zatrzym ali p o c ią g 'komunistycznych w  Sofji i na prowincji. Are-

i * i . , ttt i * fwy 1 tam złozyc obok zwłok zony jego w kata-p izygo tow am a fay.y w pełnym  toku. W  k o n - , . - . L. n b - °  ‘ • ' • kumba-ch kościoła sw. Krzyza. Zamiar przewiezie
nia zwłok jednej z widomych głów ruchu naro
dowego 1SG3 r. do W arszawy istuia* odaawna, 
wszelako zakaz rządu rosy'-kiego stal temu na 
iirze&zkodzie. Ohrr.mp. w niimewilnMpi Oip.w7.mp

p ized  w prow adzeniem  go n a  ślepy to r i sk iero
w ali doń ogień karabinow y. Podczas strze lan i
ny  jednego  pasażera  i jednego bandytę  ran io
no, zaś dwóch pasażerów  zostało  zabitych. —  
B andyci obrabow ali doszczętnie pasażerów  z 
p ieniędzy i m ienia, a  nawrnt z ubran ia , poczem 
zbiegli w  las. Banda ta  sk łada  się z 50 uzbro
jonych ludzi i posiada również karab in  m aszy
now y, p rzyby ła  do P olsk i praw dopodobnie z 
R osji sow ieckiej. Obecnie m a się ona ukryw ać 
w okolicznych lasach. Celem pościgu bandy
tów  w ysłany  został n a  m iejsce w ypadku  w ięk
szy oddział policji.

% e >  s p ^ r t i i
IGRZYSKA O MISTRZOSTWO WOJSK POL

SKICH.
W arszawa, 21 września.

Dziś. w parku Sobieskiego zakończyły się trw a
jące ud 4 dni główne igrzyska sportowe o mistrzo
stwo wojsk polskich, odbywające się pod ptotekto- 
r&tem ministra spraw wojskowych jen. Szeptyc
kiego. Zawody zaszczycili swą obecnością jenera
łowie Żeligowski, Pogorzelski, Duszyński i Wrób
lewski. W ynik był następujący:

Pięciobój wojskowo-sportowy, obejmujący strzo- 
łanie na sto metrów, marsz Da przełaj na prze
strzeni 3 kim., rzut granatem , bieg 200 metrów, 
ikok w (lał — zdobył Jerzy Mieszkowski, D. O. 
K .  1 .

ticig rozstawny zespołu pułkowego zdobył 60-ty 
pułk piechoty.

Pięciobój żołnierski, obejmujący marsz 6 klin. 
rzut granatem , skok w dal, bieg 200 metrów, 
walkę na bagnety zdobył plutonow y Bogerniter, 
8 pułk legjonów.

Pięciobój nowoczesny, obejmujący jazdę konną 
na przestrzeni 500 m., na przełaj, pływanie na 
przestrzeni 300 m., strzelanie do celu z pistoletu 
na odległość 25 m., szermierkę na szable, bie; 
pieszy na przcŁ j zdobył inajor Żarski, 72 o. p.

Mistrzostwo wojsk polskich w zawodach w pił
kę nożną zdobyła drużyna 20 pulkti piechoty z 
F aKOwa, bijąc w  finbhu po zaciętej walce dru
żynę 1 -go pułku z W ima w stosunku 2 :1 .

YV zawodach lekkoatletycznych pobito dwa 
dotychczasowe rekordy, mianowicie por. Fe,ran 
(Lwów) rzut kulą na 12 metiow 2S'A ctm. i ctio- 
rąży Adamczuk (Poznań) skok O tyczce a a  3 m. 
27 ctm.
; Po igrzyskach do zebranych przemówił jenerał 
Żeligowski i wręczył nagrody.

0  z d r a d ę  

• R zeczypospo lite ! P o ls k ie j
W arszawa, 20 września.

W ciągu trzech dni ława oskarżonych sądu okrę 
gowego niezwykłych gościła podsądnych. Zasiedli 
na niej pod ciężkim zarzutem zdrady Kzeczypospo 
iitej Polskiej, ludzie młodzi, rożnego wieku i sta
nowiska, a więc: 1) Jan  Miuzurcuko (lat 29), były 
konsul ukramski w Bumurjji, ostatnio pułkownik 
ukraiński i naczelnik kontrwywiadu w armji Pe- 
tlury: 2) Emiljan Makarenko (Lat 30), pomocnik
naczelnika sztabu 3 dywizji ukraińskiej w armji 
Petlury; 3) Helena Makarenko, żona jego; 4) Mi
kołaj Nazarów (lat 21), ochotnik armji Denikina, 
a po zlikwidowaniu tej armji pisarz wojskowy w 
armji Petlury; 5) Auatol Hololij (lat 32), b. naczel
nik 3 dywizji Petluiy i 6) Wasyl Kowalew-Kowal 
(lat 37). b. oficer tejże armji.

Wszyscy, już to mieszkańcy Warszawy, już to 
obozu dla internowanych w Kaliszu, oskarżeń* by 
li z artykułu 3 kodeksu Karnego o wspólne ułatwia 
nie ajentom obcego państwa, a mianowicie ukraiń
skiej socjalistycznej federacyjnej republice sow.ee 
kiej, zbierania wiadomości, dotyczących zewnętrz 
m go bezpiet zei stwa Rzeczypospolitej Polskiej. — 
Rozprawa odbyła sit; przy drzwiach zamkniętych.

Sąd skazał. Jana Minzarenkę na 6 łat, małżon
ków Makarenko po 4 Jata i Anatola Hołolija na 
2 lata więzienia, zanncniająccgc na dom poprawy 
wreszcie Nazarowa i Kowalewa-Kowala sąd z bra 
ku dowodów uniewinnił. Wszystkim skazanym sąd 
zaliczył areszt śledczy, a uniewinnionych sąd prze
kazał do dyspozycji komisarzowi rządu.

Proces sabotazystówukraińskiuh 
w Złoczowie

W drugim dniu rozprawy trybunał przystąpił do 
przesłuchiwania licznych świadków. Obciążająco 
dla oskarżonych zeznawali między innymi: przo
downik policji panstwowej ZDroniec, właściciele 
spalonych loiwatków: Lipiński z Cbrabużny,
Bieiuholz z Gnowicza i Linder z Młynowólfic,
wreszcie kilku parouKÓw ze spalonych folwarków’,
którzy opisali szczegółowo przebieg pożarów, a  ______________________    - -  - _
nadto stwierdzili, że sabotażyści strzelali do nich o zupeLiem uesin teressen ien t w spraw ie R jeki

Pożś$Mn!cbel!ljikle]mlfjiłian i w
Lwów, 21 w rześnia.

(AW). B elgijska m isja handlow a, k tó ra  z o- 
kazji T rzecich T argów  W schodnich p rzybyła  
do Polski, zw iedziła zagłębie naftow e, poczem 
w róciła  ponow nie do L w ow a na szereg  konfe- 
rencyj gospodarczych z w ybitnem i osobistościa
mi.

N a zebraniu pożegnalncm  delegat belgijsk ie
go m in isterstw a przem ysłu i handlu , oraz C en
tra lnego  Zw iązku przem ysłow ców  w B ruksel' 
p. L acoste  podkreślił, że grun tow ne zaznajo
m ienie się z ekonom icznem  położeniem  Polski 
odradzającej ■ się, k tó re  zdobył podczas swojej 
podróży, rozw ieje w iele fałszyw ych pogłosek, 
k rążący ch  za  gran icą. Ze zdum ieniem  przyg lą
dał się p. Lacoste bogactw u państw a polskiego, 
k tó re  ma w szelkie dane, aby  w dziedzinie h an 
dlu zdobyć jedno  z pierw szych m iejsc. To też 
Bolgja p ragn ie  na przyszłość zacieśnić stosun
k i z P olską.

W  odpow iedzi na  to  przem ów ienie d y rek to r 
T rzecich T argów  W schodnich p. G rossm an za
znaczył, że goście belgijscy są św iadom i za
bliźnienia się ran  zadanych Polsce przez roz
biory i w ojnę. K ra j w chodzi obecnie w  okres 
konsolidacji gospodarczej. P o lska  pragnie, by 
Belgja znalazła  się w  pierw szym  szeregu  n a 
rodów  w spółpracujących  z nią na  polu ekono
m icznym .

W końcu zabrał głos konsul belgijski p. Spi- 
taels, k tó ry  w yraził przekonanie, że naw iązane 
w e Lwowie n a  T rzecich  T arg ach  W schodnich 
stosunk i handlow e polsko-belgijskie będą  się 
dalej rozw ijać n a  pożytt k obydwóch narodów .

sztow ania przeprow adzono bez w ypadku , rząd 
opanow ał sy tuację , w całym  k ra ju  całkow ity  
porządek i spokój został zachowany.
PROKLAMOWANIE RZĄDU SOWIECKIEGO

w  n o w e j  z a g ó r z e .
Londyn, 21 w rześnia (PA T). Biuro K eu te ia  

donosi z Sofji, że kom uniści w N ow ej Zagórze 
proklamowali rząd sowiecki.

KONCENTRACJA W OJSK JUGO
SŁOWIAŃSKICH.

W iedeń, 21 w rześnia (PAT). „N. Fr P resse" 
cnmo.ii z Sofji, że nadeszły tam  w iadom ości o 
koncentracji wojsk jugosłowiańskich nad gra
nicą bułgarską, co w yw ołało w ielkie zaniepoko
jenie.” D otychczas jednak rzązd bu łg arsk i nie 
w ysła ł do rządu  belgradzkiego żadnej n o ty . —• 
Przed  kilku dniam i poseł jugosłow iański z ja 
w ił się w urzędzie spraw  zagranicznych i o- 
sw iadczył, że jego  rząd  je s t poinform ow any o 
tern, iż bandy m acedońskie przygotowują na
pad na terytorjum jugosłowiańskie. Poseł zw ró
ci} uwsąeę rządu na skutki takiej akcji.

W  kolach bułgarskich  ośw iadczają, że od 
czasu istn ien ia  obecnego rządu ani jedna banda 
nie pojawiła się na granicy, oraz że nie stan ie  
się to  i nadal. Zażalenie rządu  jugosłow iańskie 
uw ażają  wobec tego  za nieuzasadnione. P re 
m ier Cankow  w onegda jszej sw ej m on :c, w y
głoszonej w  T'lewnie, ośw iadczył, że Bułgarja 
nie myśli o lem . by popierać ruch band.

PO SIED ZEN IE TRYBUNAŁU ROZJEMCZEGO 
POLSKO-NIEM IECKIEGO.

W arszawa, 21 w rześnia (AW ). D zisiaj w po
łudnie rozpoczęło się posiedzenie m ieszanego 
trybunału  rozjem czego polsko-niem ieckiego. 
Posiedzenie odbyw a się w  gm achu prozydjuin 
R ad y  m inistrów  i m a charakter publiczny.

POSTULATY POINCAREGO.
W iedeń, 21 w rześnia  (AW ). „D er A bcnd" 

donosi z P a ry ża : N a podstaw ie w iadom ości z 
dobrze poinform ow anego źród ła  dyp lom atycz
nego, P ioncare zażądał od R aldw ina, by w ra 
zie udzielenia zę s tro n y  F ran c ji koncesji w 
spraw ie reparaey jne j, pakt gwarancyjny roz
szerzony został także na Polskę, Rumunję i 
Czechosłowację. D alej dom aga się Poincare, by 
zaw arto  konwencję wojskową, zapewniającą 
przeprowadzenie szybszych i wydatniejszych  
operacyj wojennych, niż to  uskuteczn iła  An- 
g lja  w  r. 1921. W obec czego A ngłja  m usiałaby 
zaprow adzić u siebie ogom y przymus wojsko
wy.

GŁOS FRANCUSKI.
P aryż , 21 w rześnia (AW). „ Jo u rn a l des De- 

b a ts"  zam ieszcza następu jąco  infoim acje o po
g lądach  francuskich kół politycznych n a  o s ta t
n ią  konferencję  Poinearego z Bnidwinem.

W spom niane kola  nie mogą zbyt w iele ocze
kiwać po tej wym ianie zdań. Oba rządy bo
wiem zajęły już tak wyraźne stanowiska, że 
obecnie niemożliwem jest zarzucenie dotych
czasowych punktów widzenia. To jednak nie- 
przeszkadza większemu zbliżeniu się. W łaści
wym  rezeh a tem  tych  poufnych konferencyj 
jes t, zdaniem  kół po litycznych , to , że Baldwin 
po swoim pow rocie może zakomunikować an
gielskim ministrom, że nastąpiło zbliżenie się  
obustronne.

POMYŚLNY ZWROT W A N G U I.
Londyn, 21 w rześnia (PAT) K om unikat of: 

cjalny o sp o tkan iu  prem jerów  francuskiego  i 
angielskiego w yw arł tu ta j najkorzystniejsze 
wrażenie na opinji publicznej A nglji. Angiel
skie ko ła  polityczne p o d kreśla ją  z zadow ole
niem  ustęp  kom unikatu , s tw ierdzający  jed
ność cełów i dążeń obydwu sprzymierzeńców. 
S fery , k tó re  do tychczas obaw iały się rozłam u, 
-;n g ą  dzisiaj z zaufaniem  patrzeć  n a  dalszy  
b ieg  p e rtra k ta cy j. O siągnięto uzgodnienie za
p a try w ań  spow oduje niew ątpliw ie przedsię- 
widę< u wspólnej energicznej akcji i przyczyni 
ię wielce do zaniechania przez Nfemcow bier

nego oporu stosow anego do chwili obecnej.
PODRÓŻ POINCAREGO DO LONDYNU. 
Paryż. 2 1 tr z e ś n ia  (PA T). „E clio  de  P a ris"  

donosi, że Poincare udaje się do Londynu ce
lem kontynuowania narad z Baldwinem.

A N G LJA  I FR A N C JA  W OBEC R JE K I. ! 
Rzym, 21 w rześn ia  (AW ). „M essagero" do

w iaduje się, że A nglja  zaw iadom iła rząd  w łoski

EN ERG JA NOWEGO RZĄDU HISZPAŃ
SKIEGO

Madryt, 21 w rześnia (AW). J a k  donosi Ag. 
H avasa, now y rząd  hiszpański postanowił na
der ostro w ystępow ać przeciw wszelk;m w y 
kroczeniom natury politycznej. W ystępki p rze
ciw jednolitości państw a podpadają  pod kom 
petencje  sądów wojskowych. Propaganda sepa
ratystyczna karana będzie wiezieniem tfo 24 
nuesięcy i grzyw ną w  w ysokości 10 ty sięcy  
p< zetów, natom iast za udział w pow staniu  g ro 
zi k a ra  w ięzienna od trzech do 12 la t. Za opór 
przeciw ko w ładzj państw ow ej czeka przyw ód
ców k a ra  śm ierci, w szystkich  innych w ięzienie 
od G do 12 la t. Nowy rząd  zwrócił również bacz
n iejszą uw agę n a  stosunki, panu jące  w  adm ini
s trac ji państw ow ej. O statn io  zarządzone, że u- 
rzędnicy , k tó rz y  będą zaniedbyw ać obow iązki, 
zostaną wydaleni. Rów nifż i w szelkie zaległo
ści m uszą być w  jak  najkró tszym  czasie zała
tw ione. D y rek to rja t zastrzega  sobie bezpośre
dnią  kon tro lę  w ykonan ia  zarządzeń.

OPOZYCJA PRZECIWKO DYIł EKTORJA- 
TOWI.

Paryż, 21 w rześnia (AM ). K oresponden m a 
d ryck i „M atina", om aw iając obev.ne stosunki 
w Iliszpan ji, stw ierdza, żc opozycja przeciwko 
rządowi dyktatorskiemu po początkowym  pod
daniu się przewadze, poczyna w ystępow ać już 
pewniej, dążąc do rewanżu. J e j  k ierow nicy 
zam ierzają w ykorzystać  n ieuniknione b łędy  i 
słabości d y k ta tu ry  i liczą wdęcej na  nieudolność 
swoich przeciw ników , ć ik  na  sw oją in icjatyw ę. 
1’om anones, jeden  z byłych m inistrów , ośw iad
czył korespondentow i co n astęp u je : bedziecie 
w idzieli, ze w ypadk i potoczą się znacznie szyb
ciej, niż się to przypuszcza.
AKCJA WOJENNA FLO T\ HISZPAŃSKIEJ.

4 Londyn, 21 w rześnia (PAT). „C hicago Tri- 
bune“ donosi z M adrytu, że flo ta  hiszpańska, 
złożona z 6 krążow ników  i 12 kontrtorpedow - 
eów, rozpoczęła bombardowanie Alhucenias.

przeszkodzie. Obecnie w niepodległej Ojczyźnie, 
gdy jiie istnieją żadne w lym kierunku przeszko
dy i ograniczenia społeczeństwo polskie wszyst
kich trzech b. zaUorów postanowił obchód pogrze
bowy połączyć z hołdem pośmiertnego uczczenia 
painięt: jednego z najgorętszych partjotow  pol
skich. W tym celu sprawę sprowadzenia zwłok 
ujął w swe ręce komitet obywatelski, w skład 
ktorego weszli przedstawiciele miasta Warszawy 
1 cakgo  szeregu instytucyj narodowych i społecz
nych. Na honorowego prezesa komitetu zaproszo
ny został p. Marjan Dubiecki w Krakowie, ostat- 
ni żyjący członek rządu narodowego 18G3 r. i to
warzysz prący dyktatora Romualda Traugutta. 
Komitet warszawski poczynił wszelkie przygoto
wania, aby obchód wypadł godnie i okazałe. W 
tym celu uchwalono zaprosić do współudziału w 
przygotowaniu obchodu miasto Kraków i tam tej
sze sfery obywatelskie. W sprawie tej przybył do 
Krakowa jako delegat warszawskiego komitetu 
redaktor p. Józef Siciński, wiceprezes poi. Związ
ku prasy prowincjonalnej i był wczoraj wspólnie z 
p. Marianem Dubieckim i redaktorem Prokeschem 
zaproszom m do prz< prowadzenia organizacji ko
mitetu na terenie Krakowa u prezydenta m Fede- 
rowieza. Prezydjnm miasta odniosło się do tej 
sprawy jak najprzychylniej i przyrzekło w pełni 
swej udział i pomoc. W najbliższym czasie zwo
łane będzie posiedzenie komisetu obywatelskiego 
w Krakowie celem obmyślenia szczegółów proje
ktowanego uczczenia pamięci Andrzeja Zamoy
skiego w Krakowie.

Termin sprowadzenia do Warszawy zwłok o- 
znaczono na dzień 21 p a źd z ic rn iK a  br., przewie
zienie z Krakowa na d. 20 .października br.

położenie cudzoziemców w Kobe jest następujące: 
Dnia 13 września w Kobe znajdowało się około 
1.000 uciekinierów Amerykanów i Europejczyków 
(ńngłiey, Amerykanie, Rosjanie i Francuzi), z po-1 
między nich przeszło 600 osob zostało ulokowa
nych w7 prywatnych domach, inni znajdują się w 
„Hotelu Wschodnim" i innych hotelach. Pomoc 
i ratunek obeokrajowiom niosą ich komitety, a po
moc medyczną (lekarze i lekarstwa) w/adze japoń 
skie. Prócz tego 100 Rosjan zostało ulekow anycb 
w teatrach, z kumpletnem utrzymaniem przez wla 
dze japońskie. Wogóle pomoc uciekinierom jest 
zorganizowana możliwie najlepiej, ale uciekinierzy 
rosyjscy, pozbawieni zupełnie środków egzysten-’ 
eji, utrudniają tem niezmiernie możność określe
nia rozciągłości pomocy. Hindusi, w liczbie 60, ko- 
izystają z pomocy Towarzystwa indyjsko jap cń ' 
skiego, nie domagając się pomocy władz miejsco
wych.

Książęta cesarskiej rodziny japońskiej oddali ao  
dyspozycji ambasadoruw, posiadających rodziny, 
swoje pałace tym, którzy stracili swe rezydencjo 
w Tokio z powodu katastrofy. Ambasador amery
kański został cłiM iłowo ulokowany w pałacu „Ta) 
keda", ambasador francuski znajduje się w pała
cu „Kita-Cbira-Kawa". Minister dtvoru cesarskie 
go rozdaje produkty żywnościowe ciału dyploma
tycznemu w Tokio.

Książęta cesarskiej roaziny ofiarowali 590.000 
je-n, przeznaczając je na pomoc- ofiarom katastro
fy. Księżniczki zorganizowały szwalnie dia zaopa
trzenia w ubranie ludności oliar katastrofy. Mar
grabia M atsukata ofiarował cały dom na usługi 
Czerwonego Krzyża amerykańskiego".

PODRÓŻ LLOYD OEORGEA DO AMERYKI.
L-ondyn, 21 w rześnia .(PAT). L loyd  G eorge 

w yjeżdża  clma 29 bm. do N ow ego Jo rk u , skąd  
u daie  się do K anady , bj odbyć podróż okręż
n ą  po m iastach  kanady jsk ich . Z K an ad y  uda  
się L loyd G eorge do  S tanów  Z jednoczonych i 
zakończy  sw ą podróż w  Nowym Jo rk u , gazie 
w Operze odbędzie się w ielka m anifestac ja , pod 
czas k tó re j L loyd George na w ygłosić w ażną 
m owę polityczną. Do L ondynu pow roci L loyd 
G eorge przed otw arciem  sesji parlam entu .

NIEMCY MYŚLĄ O POŻYCZCE AMERY
KAŃSKIEJ.

f\ow y  Jork, 21 w rześnia (P  \.T). A m basador 
niem iecki w  W aszyngtonie W itfe ld  powmłany 
zosta ł do B erlina. P rzede odazdem  ośw iadczył 
on, że N iemcy po zaniechaniu biernego oporu 
ztcrócą się do Stanów7 Zjednoczonych z prośbą 
o znaczną pożyczkę na cele odbudowy.
PRZELICZENIE SIĘ SPEKULANTÓW GIEŁ

DOWYCH W FĆRLINIE.
Berlin, 21 w rześnia (AW) -Vskutek spadku 

kin su d o la ra  i funtów ang ielsk ich , spow odo
w anego in terw encją  B anku  państw ow ego w7 
Berlinie, w  gronie  spekulan tów  dew izow ych 
wybuchła w ielka panika. S pekulanci ponieśli 
olbrzym ie s tra ty , wobec czego zapow iadają 
mnóstwo niewypłacalności.
PRZYJĘCIE ABISYNJ. DO LIGI NARODÓW.

Paryż, 21 września, (PAT). R a d a  Ligi n a ro 
dów  postanow iła  przyjąć A hisynję w poczet 
członków  Ligi. D eelgat A bisynji podpisał de
k re t g w aran tu jący  zniesienie niew olnictw a i 
kontra-bandy broili.
JOKOHAMA NIE BĘDZIE ODBUDOWANA.

Lonuyn, 21 w rześn ia  (AW ). W edług  donie
sień z Tokio, r7,ąd japońsk i nie ma zamiaru od 
budowywać Jokobam y, gdyż m iasto  to  oprócz

P o  t r z ę s ie ń 5̂  s  a m i  
w  J a p o n j i

Korespondent „Tiniesa" donosi z Tokio:
Bez przerwy trwało kołysanie się ziemi, a zbu

rzone domy płonęły gwałtownie. Tysiące ludzi no
cowało na dworze i nawet w dzielnicach, w któ
rych me wszystkie domu uległy zniszczeniu, nikt 
nie odważył się pozo.-tać pod dachem z obawy dal
szych katastrof. Widok płonącego miasta był pe
łen grozy, ale i wspaiąały. Ciągły huk walących 
się domow sprawi li wrażenie bombardowania. — 
Ni bo stawało się to jasno-szkarłatnem, to żółtem, 
a olbrzymie obłoki białego, szarego i czarnego dy
mu przewalały się po ziemi. Straszny w7prost był 
upal, wytworzony przez pożar, a  ponieważ kieru
nek wiatru zm ien ia ł się co chwila, nie można by
ło zwalczyć ognia.

W niedzielę zrana miasto przedstawiało widok 
okropny. Dokoła widniały tylko ruiny i dymiące 
zgliszcza, a wśród nich całe stosy zwłok zwęglo
nych. Mnóstwo łudzi ruszyło na poszukiwanie do- 
niuw, w których mieszkali. Ale miasto uległo zni
szczeniu tak  zupdm nm , że często nie sposób by
ło zdać sobie sprawy, gdzie stał nudynek.

Oświetlenie elektryczne uległo także zniszcze
niu, wszędzie przyttm  leżały poprzewracane i spa
lone tramwaje. W krótce potem rozpoczęła się 
ucieczka ze zburzonego m iasta i ciągnęły drogami 
nieskończone szeregi zbiegów, dźwigające węzełki 
z mieniem ocalcnem. W idać było całe rodziny, 
stn*row, kobiety' i dzieci, uciekające w popłochu. 
A jednak większość tych zbiegów okazywała po
dziwu godny hurt ducha. Wielu zmuszało się do 
żartów, aby innym dodać odwagi, a stereotypowy 
uśmiech japoński nie znikał z ust naw et u tych, 
K tó rzy  byli świadkami zawalenia się własnych do- 
mow z calem mieniem.

W jednej z dalszych korespondencyj donosi ten- 
sam korespondent:

Kii ma sensu oceniać liczbowo wysokości strat, 
wy rządzonych przez katastrofę. W każdym razie 
warte jest zaznaczenia oświadczenie szefa policji 
stołecznej, że 71 procent domów w Tokio uległo 
zburzeniu wskutek katastrofy.

Brak dachu nad głową i głód stanowią najstra
szniejszy skutek tego trzęsienia ziemi, które w cią | 
gu kilku minut zamieniło wielkie, kwitnące miasto 
w stos zgliszcz i gruzów. Nie przyjęto jednak te
go nieszczęścia z fatałistyczną obojętnością i przy
gnębieniem. Przeciwmie, natychmiast po katastro
fie zabrano się z energją nadzwyczajną do ulże 
ma niedoli ofiar. Przybycie amerykańskiego okrę
tu wrojenncgo, który przywiózł znaczną ilośó ży
wności, opatrunków i odzieży, było pierwszym 
promieniem jasnym w strasznych tych chwilach- 
Samoloty krążą wciąż nad miastem, utrzymując 
komunikację pomiędzy miejscami katastrofy , w 
których wriąż jeszcze ziemia się kołysze, a  świar 
tem zewnętrznym. Wspaniale spisuje się wojsko. 
Dwa pułki kolejowe, wszystkie oddziały technicz
ne i paliki telegraficzne zorganizowały akcję rato
wniczą, pracując bez przerwy nad oczyszczaniem 
ulic i palenii m tysięcy zwłok, aby zapobiec wy
buchowi chorób zaraźliwych. Pomimo jednak bo- 
hatirskich wysiłków wojska, węybuchł już tyfus 
i biegunka wśród osob, które, trawione pragnie
niom przy7 strasznym upale pożaru, piły brudną 
wodę z kałuż i sadzawek. L-tnieje też obawa 'wy
buchu cholery. Ale energja i zadęty  upór, z jakie- 
mi tak  ciężko dotknięta ludność przystąpiła 
już do odbudowy zniszczonych swoich siedzib, po
zwala mieć nadzieję, że Japonja wkrótce przezwy
cięży okropne skudd kataklizmu.

Wiadomości gieidowe
Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. W obrotach akcja 

mi. przemyslowemi i handłowemi przeważało uspo
sobienie mocne, albo uirzymane. W auiem  za
interesowaniu: Parow7ozy, Automotor, Trzebinia-
żełazo, Górka, Siersza górnicza, Polska nafta. 
Trzebinia tłuszcze, Chodorow i Omieiow. Zanie
dbane stale dotąd Impezy nagłe ożywiły się I 
szły zwyżkowo, natom iast Tepege spadły. Z ban
kowy7̂  Hipoteczny i Powszechny Kredytowy mo
cniej, zresztą bez zmiany. 4.

Na pogiełuzie: Gazy 5,700.000—5.850.000, J a 
worzno 4,100.000— 4,150.000, C hyli 1,800.000—
1 .800.000, Len 335.000—345.000, Lokomoty wy
155.000. |  

Na rynku dewizowym nie było większych zmian
Nowy Yrork i Zurych słabiej, Londyn mocniej.5 
Kui»y uienotowane.

C E D U Ł A  K U R S O W a
z dnia 21 września 1923.

W tysiącach marek polskich 
ofiarowano żądane k

Transakcja
A kcie  b an k o w e:  a

Polski Bank Przem.
Bani; Hipoteczny 
Bank Małopolski 
Ziem. Bank Kred.
PowSz. Bank Kred

Pol. Tow. haiidł. 
Impwt 
Pharma
Bracia Rołniccy 
Polski Glob 
Żegluga Polska

Akcje Tow. prze
Zieleniewski
Wagon
( egiitnki 
Parowozy 
Automotor 
Trzebinia 
focisk 
Górka 
Siersza 
1 epege 
Polska nafta 
Pokucie 
Oikos 
Strug
Syndykot koszyk. 
Tłuszcze Trze linia 
Krakus 
Criodorów 
Ćmielów
Elektrownia Siersza 
Niemojowski 
Kapelusze Myślenice -

7S-85 *• 76—7R
1 9 9 -2i0 209
139-110 132—13€

10—50 40-43
2u—30 22*5—2?

.>l!
75—85 A ' 81—83

1*5—2*0 1*5- ł i
129-140 125—130

■ ' 30—40 . 1
7—8 *’

20—30
ycn:
1909-2100 1950—2000* 400

135—150 142—140
110—130 115—125

50—70 60
150—200 1(9—183
159—180 *1

29 '0—2800 2651*—2700
1109— 1200—1250

725—775 735—770
119—150 112—125
130—150 t V .  j
729-775
210—250 ,
*229-240 230
750—85C 800
175-190 ^ ]. 180—ts i i
650— “50 860—923
249- 270 ■*': 245—260’

> 70—eO : • 70—7f)
15<>—170 160—168

30—70 ti.’ * * •; ń
GIRŁDa WaRSZAWSFA. (21 września). Banit d,y*[ 

skontowy teó—yo0, Bank handlowy Warsaawa ł7(ió*j 
1753, Bank handlowy i przemysłowy Warszawa 222'A  
jrobne 232A —235, Bank kredytowy Warszawa 140— 
125—145, Bank małopolski Kraków 115—125. Bank’ 
przemysłowy Lwów 71)4—72—70, Bank przemysłowy 
Warszawa 05. Bank zw. sp. zar. 385—380, Bank iw.: 
ziemian 80. Wileński pjyw. nauk handl. 120—185. Puls! 
100—N>—-92)4, Wildt 18 >—170, Cukier Waiszawa 
7700— k4o0—8000—8400, drobne 900C—9200, Czr dc ci
ec 5050- -5250 Firlcy 150—155, Drzewny przemysł 
45- 50-45. Cegielski 150-132--132)4, Mnirzejów 
1275 —1300—1500—1375—1450, Rudzki 115 -64(1, J-i* 
bne 720—660—715, Parów uzy 120—117—118. p  gluga~ 
28—20, Elektry czncść 150G, Spiryt = 475—525—-500,“ 
Polma nafta 110, Lenartowicz 38—06, Bila i Światło 
177)4—180, Cmi.-lów 280—3TO-.SS5, Norblin 275—’ 
257)4- -260, drobnr 125, PTE 1S2)4—175, Sole potaso
we 1200—1 IGO—1150., Kijcwski 400—430, Czersk G0- 
310—365. losławicc 425-395—400. Michałów 500, 
drobne 650—600, Łazy-70—60)4—67)4. Węgiel 850- 
980—'925—070-940. drobne 1060—1040, Liin.ip 150— 
142)4—152—147)4— 157—155 drobne 175—ISO, Ostro

. Ztrardów 
52500, B.rkcwsł-j 145—135—140. JŚWkcwsay 36-33- 
3.T Polhal 27, HgbcrbusA 519-520—515. NĆbe 305- 
307)4, Chodorów 800—850, Spicss 330—359-335. Pol
ski przemysł naftowy 575— 650, Syndykat rolniczy 
warszawski 400—55C—525 Spółka drzew. r/nnn-
Ska 409 Korki 70—120, Fitzner i Gambcr 1:>* ♦-
1800, TPG 850. Klucze- 155—145.

W aluty7: Dolary Stanów Zjedn. £98.000—285.000,
sprzedaz 287.5(0, kupno 282.500, franki złoto 26.500 
- Czeki: B elgja 980—14200, sprzedaż '‘4300, kupno

k m  Berlin 0‘0028, G dańsk 00028, Londyn 1,165.060* 
J £96.000. sprzedaż z,306.000, kumie 1,286-000, NowY 
Y ork £98.01,*0—285.000. sprzedaż 287.500, kup 2S2.050. 
Paryż 17700—16900. sprzedaż 17050. kupno  16750, 
Praga 8600, Szwajenrja 50400, sprzedaż 50400, kupno, 
4‘jyoo, W iedeń 405. sprzedaż 409, kupno 401, WłochU 
12800. j

GIEŁDA LWOWSKA- (21 w rześnia). Bank ake. hi 
poteczuy 209 -215. Fowsz. kredy towy £6, Przemysło 
wy 73—8.8, óiemski Kiedrtowy 42. Browary lwów. 
kie 1959-2000. Chi doróv' 300—925. C< Bełski 14( -  

150, Ćmielów 260—261. G auda 85—87, KarpalP 120, 
Ojkos G7S Paiowozj 110—115, Pezet 63—65, Nafta 
1 to—182, Pol. Tow. budowlane 70, Rakszawa 580— 
610, Siersza elektryczna 70 Siersza górnicza 1275— 
1400. Tesp 1250— 3260 Zieleniewski 190C—1P5C, To* 
han 80.

GIEŁDA SZWAJCARSKA. (21 września). Berlin 
0*0000043!, Hoiandja 222‘25. Nowy Yroik 665. L udyr 

> 25‘68, Paryż 33‘45, Medjolan 25'30, P raga 16'9J. Buaa-
Foselstwo japońskie w Warszawie otrzymało peszt 0*03.05. Bukareszt 2*55, Bt grac 6*10, Sofia 8*80 

dnia 19 bm. telegramy z Tokio, w  których donie-' Warszawa 0*00 18. Wiedeń 0*00.765/8, anstr. korona 
ęiono; . stemplowana 0*0(1.80.

„Większość obcokrajowców, znajdujących sic a— — — ■gggTggbi i ks iznajdujących się 
w miejscowościach: Tokiu, Yokohama i Hakoue, 
rozproszyła się w  rożnych kierunkach. Ostatnie

Odpowiedzialny redattufj 
• ;:\M  I C U  A Ł  K O N O P I Ń S K I
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'W Ę O LA  ___________
dla celów przemysłowych —  dostarcza wagonami 

Tddział handlowy Polskiego Banku Kresowego w Warszawie.
Zastępstwo i wyłączna sprzedaż na Małopolskę u rirmy: 2076 1 2

L E S IE C K I 1 R O S IŃ S K I
W  K I S A K O W I E  Spółka komandytowa S Z P I T A L N A  15

ifiytfział p a lim y  0 Starogardzie (Pomorze)
poszukuje zdolnego i energicznego

budowniczego powiatowego.
Warunki wynagrodzeni 1 według umowy. Podania, zaopa
trzone w życiorys, świadectwa szkolne i zivsodowe, zdrowia 
i raoialności należy wnosić pod wymienionym adresem do 
dnia 15 października b. r. Podania nicuwzględaione pozostaną 

bez odpowiedzi. 2052 l  2

M A G A Z Y N  U B IO R O W  M Ę SK IC H

9 9 '
p rz y  u lic y  M ik o ła jsk ie j L. 12

poleca w wielkim wyborze ubrania, ragiany, palta, kurtki* 
ubrania żakietowe, burki podróżne- 
wedlug n a j ś w i e ż s z y c h  modeli.

Ceny przystępne. 1907 Ceny przystępne.

T E R  D E S T Y L O W A N Y
smolę prepirowaną (Ste nkohlenteer), 
p a ł tSte:nkohlenteem ech), 
karbolineum,
benzol, jakoteż wszelkie inne produkty chemiczne z fabryki 

Jul. Riitgersa w W itkowicach (Czechy)
dostarcza po cenach przystępnych zastępca na Polskę:

M A S S l t t J S  S T E R N
KRAKÓW , U L  Ś W . G F R T W D Y  L. 1 3 . TELEFON 4 5 5 .

Telegram y: Stern Gertrudy 18. 2077

A A
Powszechni,! znany, popularny

a l b u m  m ó d
do którego dostarczamy również sławne kroje, pojawi się 
po raz pierwszy w języku polskim i franci^kUp, na sozon 

jesienny i zimowy 1928/2^
H . Landau , K ra kó w , św. k rzyża  5 .
Inne żurnale również w wielkim wyborze na składzie. 
Przy zapytaniach prosimy załączyć znaczek poiztowy na

odpowiedź. 1055

P IE R W S Z A  M A Ł O P O L S K A  W Y T W Ó R N IA

MEBLI ŻELAZNYCH
A .  P O G O R Z E L S K I E G O

Nr te le fo n u  OS K R A K Ó W  ul. św .  Ł azarza  19
wyrabia meble blaszane i żelazne, jak: łóżka dziecięce, studenckie, 
stolikowe i duże, z materacami lub bez, wkłady siatkowe i t. p.; 
umywalnie blaszane w kilku gatunkach do wjboru; kasety 
żelazne, rowerki, tresynki, saneczki sportowe, lakierowana 

i emaliowane na gorąco.
Utrzymuje na składzie powyższe wyroby w wielkim wyburza

Natychmiastowa wysyłka na prowincję. Przyjmuje równie/ m 'wienia
Sp rzed aż h u rtow n a 1 c zę śc io w a  po cen ach  fabrycznych

1320 7 7

Sf*
Jtis. A A A i

D O M  M E B L O W Y
I SKŁAD FABUYUZYY

F©RN2E3?ÓW i  PlYtŁT
K raków , u l .  S zp ita ln a  7 (dom  „pod rak iem " ) T elef. 2 3 4

ziw iadam ia, ie nad ized* nowy transport f o r n ie r ó w  * ia g ra n ic z n y  oh  I k r a j o w y c h  i pola~a 
takowe po cenach przystępnych Stale na' siztad.ie: s y p ia ł .  i e ,  j a d a ln ie ,  s a lo n y ,  m e b le  ta p i-  
c e r s k ie ,  g ię t e ,  b iu r o w e  i  t. p ,  Szetlak, intarsje, listew ki, okucia do garniturów meblowych,

deszczułki do robót piłeczkowych i t. p

O glądać nn żna b e t obow iązku kupna. P rzy w ięk szych  zam ów ieniach  oapow iedni r a b a t

Postaw a wprost te  składów lub z labryki. 1677

Wifam
•'arsza. inteligentna, bezdzietna, 
t  majątkiem kilknraorgowym w  
ziemi, akcjach, dostatniem urządze
niu. chce poznać starszego, około 
60-)etniego, inteligentnego pana, 
w celu matrymonjalnym. tęsknią 
cego do spokojnego życia, a rtóryby 
jej dopemójt w t a iowanin willi 
«» uzdrowisko, no jej własnej par
celi. Dla wspólnego dobra pożądana 
gotówka. Zgłoszenia pisemne do 
adm inisiracii „Nowej Reformy* pod 
Spokojna jesień S. l i .  20h0

E serio i.-inetM ) izłowieka dokon* 
treki Błożby nocnej, najchętniej 

emerytowanego funkcjonariusza po
licji lub iandzcm erji, poszukuje się. 
Zgłoś cenią pisemne pod „Ener
giczny" do Binra o g ’oszeń Feliksa  
Stultcra, Kraków, u.. Grodzka 13.

2078 1 2

Energiczny handlowiec, działu  
 ̂karzenno-śniadankowego, poszu

kuj posady, też jako bufctowiec- 
płatnirzy, z wkładem 15 milj mkp. 
Zgłoszenia do administracji „Nowi j 
Re: inny" pod Starszy kandlowieo. 

2062 3 3

K a m te n ic ę  1 , ętrową, około 30 
ubikacyj, ogród ćwierć morira 

w Jaś'ę i iilkanaJcie kamienic 
R a! owre, sprzeda biuro „Uczciwośc" 
Kraków, Podwale 3. 2055 3 0

B a c z n o ś ć  H a n d e l Przemysł!
Z akł»/am  książki; przeprowadzam 
s* :o" 'rin \ rouię bilansj, udz'elam  
porady w tsią  kowości i podatkach, 
obejmę oucbaherję w s odz. popoł. 
Zgł,.s£jm a pod: i a c h u ia t r c  do
Adm inistracji „Nowe .  R e f i -n y “
________  18JO ld O

B n c l i? H e? -  b l la n s is t a ,  biegły  
korespondent polski i niemiecki, 

z wszechstronną ratyną oro-aniza- 
cyiuo - aJmiu „trący ;n 1, długoletni 
kurow L .t komercjalny większych  
zakładów przeraysłowyob i han Ho 
w; ,  ̂ poszalcoie odpowiedniego 
stanowiska. Zgłoszenia do Admi
nistracji „Nowej Reform p0ij 
„Energiczny 10". 2068 2

Sz u , a m  pomieszkania z całem  
utrzymaniem i z pomocą 

w nauue R a syua z V. ki gimu. 
najchętniej n pp, profesorów Zgło' 
szenia: Szewska 14, Nazistowski, 
sklep. 2069 3 3

15

©

A-
i’i  KraSuaiie. ul. Jai§@ISofl§ffa 10

wykonuje, druki zwyczajne, druki ozdobne 
i kolorowe, książki: naukowe, szkolne, ze 
wszystkich działów wiedzy, do nabożeństwa, 
poezje, bruszury, odezwy, wydawnictwa ludowę, 
kalendarze, roczniki, czasopisma, tygodniki, 
kosztorysy, sprawozdania, rachunki, memoranda, 
ksiązKi kupieckie: zwykłe i do knpjowania,

nagłówki listowe koperty, cenniki, katalogi, 
rejestra, prospekty, kwitarjusze. taoele, układy 
cyfrowe, zaproszenia ślubne, menu, progi amy 
bilety wizytowe, karty i listy żałobne, adresy, 
powinszowania, karty korespondencyjne, karty 
noworoczne, udziały akcyjne, afisze, wszelkie 
druki dla sądów urzędów, szkół i t. p

dc ceuscli piaidjr przestępnych, szybko f ftaiładmejszemi
hrolami klasa* di-u^Hcr tzm w m  kuli t r j M orow ym .

Telefon E!r Tcler&a lir  401.
C':., T 3  jr*-” 'iu p a ffirm  z s i

R z ą d c a :  L . K. G ó rsk i.

-V
y-*

K u p u ję  stare m etale i żelazo; 
płacę i it jw y iłio  ceny. Rooen- 

feld, Kraków, plac Szczepański 9, 
sklep galanteryjny. 2065

B u c b u lte r ję  piowadzę w godzi
nach popołudniowych, obejmę 

kierownictwo tego działu wykonuję 
bilanse, zakładam książki, prze; o- 
wadzę szk .n tium  i t. p. Zgłoszenia 
pod „Buchalter" do administracji 
„Nowej Reformy". 1850

S? .'zed & in  k zy tysiącm aikowe 
akcje cukrowni przeworskiej 

na;wiącej dającemu. Zgloszeuia do 
adiainistiacji „Nowej Reformy" pod 
Nr 175 M. L. Ó84 1 3

Poirzsbne są kobiety do wzno
szenia gazet, — W iaiom eść: 

Administracja „Now„, Rerormy" 
między godziną 11— 12 przed p >ł

Spółka złotnuza
Kraków, ul. Btji.lt* 4

kupnje stare, ożywano, sztu
czne zęby, złoto i srebro. IV T - 
konuje biżuterje na żądatie ^ 

w 24 godzinach.

r 7AQAI W ykonuję repuraeK na- 
szynek do m ięa- oraz dorabiam 

części skłrdawe do w szy.tkioh »yst« 
inów. J. Myszkowski, Kraków, ulica 
Dietlowska L. 46. 1901

Nowość! Nowość!

W a c ła w  G ra b ia ń s k i

Tragiczna podróż
Cepa zasadnicza 1.— 

'Tegoż autora!
Oena zasada.

ft eaybkrecje księżyca 0.50  
Wojenny balonik . . 1 .—
P ie k ło .................................. 2.50
Rymy i proza . . . t.50
Przasilenie . . . .  1.—
Dwie n o w e le . . . . .  0.50
Ićnożnlk — ustaiuny przez Związek 
księgarzy-wydawców w W arszawie.

Gebethner i Wolff, Kraków.

Ś £ A P F I  i K h Z F  ^  K r e m ó w ,  u l i c a  F l o r j a ń  ' a  L .  13
a* ^  A  1 1  W m  I .  p . ,  o f i c y n y ,  s c h o d y  w  p o d w o r c a .

ze «kor„v, 'aksamitu, borty i ceraty 9 9  ^  ^  y rz y im u l?  wszelkie ioboty
ju/, Od 100.000 rakp. — poleca PRACOW NIA KAPELUSZY mocniarskic.
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Wawol I muzsa.
" A m eb  k r ó le w s k i  na W awelu zwiedzać można od godziny 

9 do rmroku. (Zrrząd Zamku królewskiego te). 1262). G rob y  k r ó 
l e w s k ie ,  g r ó b  M ic k ie w ic z a  1 sk a rb i =c w  k a te d r z e  u .  W a w e lu  
zwiedzać s io iaa  w dnie powszednie o godzinie 10, w n a d zie lę  i święta 
po nabożeństwach. G roby z a s łu ż o B y c b  w  k r y p c ie  n a  btk&ice.
g r ó b  S k a r g i  w  k o ś c i e l e  ś w .  P ie tr a , o r a z  s k r r b ie c  N. P . M rrji  
zwiedza„ można w chwilach wolnych od nabożeństw, za zgKszeniam  
eię do zakrystji. M uy.eum  N a io d o w c ,  Sukiennice, tel. 168, erwarte 
jest ‘odzisnnie od godz. 10— 2. M u e u  im . B ry k a  h r . C z a p s k ie g o ,  
u l .  M folsua  i  O, wraz z lapidarjum otwarte z wyjątkiem wtork .r
i  piątków codziennie od godz. 1 0 —2. 9 o m  i  m u z e u m  J a n a  M a tejk i, 
ni Flo-jańska 41,_azieła i zbiory m.strza, otwarte co izieonie od 10—2.
B a r c u tta a  c z y l i  t  fO Ł d e l b r a m y  F lo r ia ń s k ie j ,  zabytek
architektury z końca XV i XVI w., w lecie otwarty przez cały dzień. 
v miesiącami zimowych ta zgłoszeniem się w kancelarji (najmniej 

5 osób). W ież a  M ar* a ck a  w lecie otwarta codziennie od godz. 19— 12, 
v- miesiącach ńmowycł za zgłuszeniem się w kasie muzealnej w Su
kiennicach. M u z eu m  C zai to r y s k io h , Pijarska 6, otwarte dla zwie
dzających we wtofki i pi tki od godz. 9 — 1 w  południe, o ile  w i* dni 
nie przypadną święta. M ie j s k ie  M u z e u m  p r z e m y s ło w e ,  Smoleńsk 9, 
teł 1359, otwarte od 10 — 1 M u z e u m  S io g r a l i c z m .  na 1Vawelu 
otwarte codziennie. W y sta w a  T o w a r z y s tw a  s z tu k  p łękn yótaj pl. 
Szczepański 1, tel. 8, otwarta codziennie od godz. 10- -4 W y sta w a  
p r z e m y s łu  p o t s k ie g c  L ig i p a m o c y  p r z e m y s ło w e ]  ni Straszew
skiego 28, wstęp wolny, od godz. 9 — 1 i Od 3—6.

ŁrllCS3iaS!CSF̂ 2r3(SZ34»Z3tlC2a>ClSS!lBcaES3 t03<S3(EO<SałEC*E »EOtCr3t£Oł

Władze:
W o je w ó d z tw o  ul Basztowa L. 26, tel. 1141; trodz. przyjęć: 

wo’ewoda od 11— 1, godz. arzęd.: od 8—3, dla stron od 10— 1. S t  • 
r o s t w o  k r a k o w s k ie ,  ul. Starowiślna L. 13, tel. 3554; godziny przy
jęć: starosta od 11— l.  godz. urzęd.: od 8—3, dla stron od 10- - 1, 
M a g is tr a t , plac \VW . Świętych L. 3, tel. 46; godz, przyjęć w prezy- 
djum miasta: od 12—2 z nyiątkiem  niedziel i św iąt; godziny arzędowe 
od 8—2. D y rek cja  k o l e i  p a ń s tw o w y c h ,  plac Matejki L. 12, telefon 
2458; godziny przyjęi : prezes dyrekcji id 11 — 1, godz. nrzęd.: o i  8—3 
z wyjątkiem niedziel i świąt, n y r s u c j a  p o l ic j i ,  ul. Krupnicza L. 34, 
telefon 458; godziny urzędowe: od 8—3. Iz b a  h k a r b o w a  (władza skar
powa II instancji na województwo krakowskie) ni. Helclów L 2, II p., 
telefon Nr 325. Prezos Izby przyjmuje strony couziennie od godziny 
12— 1 z wyjątkiem niedziel i św iąt, w biurach godziny dla stronod 11— 1.

Składy
fcrtepiaaóur.

wjłączue zastępstwo 
firn św.atowej sławy

jak:
CS Bechstein
GD
a Bluthner

i  ^ BOsendorfei

1 *  i
Ehrbar
Forster

1 -2 ^ iSciler
1 Schweighofer

i  ^ iSteinweg
I a Quandt
■ ^ W irtb
i  ^
1 Telefon 4365 lub
R
m .

Vsc

f s
ta w. 
p ®cr **

CR5 C 
Ps*

1005.

Sa liład y  kosm efyczns.

Zakład kosiHDlyczno fryzjarskl

F r . B u d z i a s z e k
Kraków, Grodzka 3. I p

kupuje wyczeszki i obcięte włosy; 
płaci n jwyższe ceny. Farbuje wło
sy na wszystkie kolory środkam 
toślinnemi. n ieszkoJlinem i. Poleca  
wielki wybór artystycznych fryzur. 
Panie,które inają siwe wtosy lub ia  
małe, mogą z w ielką łatwością  
nakryć wszelkie tu akio a artystycznie 

korzystny wygląd.
«C53»C!2BCJf5Z31EZ3l ,«SOtEOtEO<E23t8Z3<

Obuwiu.

StsniSłiKo thcii]
uL św. lo iaassa  i. 9.

M a g a z y n  i  p r a c o w n ia  o b u w ia  
di a s k le g o ,  m ę s k ie g o  i  d z i e 

c ię c e g o .
Najnowsze fasony augielakie, fran
cuskie, warszawskie, stale na skła

dzie w wielkim  wyborze.

IIU  iO  W E I^ .T IA ^ N  
K r a k ó w ,  u l .  f i t a r u w i ś h a S
poleca w w ielk im  wyborze b ielizn ę  
męską i o b u w i e  luksusow e. 

Ceny um iarkow ane.

po
* O B U W I E

bardzo przystępnych cenach 
poleca znana solidoa firma*

G:Z£L& B8AN3 
1 Iraków, ul. Starowiślna L 8

' Zakłady tapicerskie.

. Z a k ł a d  t a p i c e r s k i  
1 m a g a zy n  m eb li  

IW, B A R D A C H  
K ra k ó w , F lo r ja ń s lta  1. 16 .

. • . O T O M A N Y
rai ni tury salonowe, kanapki roz
kładane, wózki dziecięce, sprzedaie 
tanio; przyjmuje wszelkie przeróbki, 
F ie c a o w ic z ,  uL  MiXoin]ska 7 .
Ł  *EUI6Z3lSaf<ISZatSZ»S!3tSOfSZ3t223l

Rewizja losów.
B iu r o  e w lz j i  lo s  je r  p r z y  

£ o r * u  lulorirąuyiaym  Eltea- 
rebatz, Hyiak f .
fezr^ JOtESaiłdSaZM «E53I HPf SOtBJf US3*

E k i a .

Kino „OpleiŁZ1" ul. Zielona 17. 
Czysty zysk dlu inwalidów wojen- 
nyoh. rzcietaw i.n i- codziennie od 
godz. ó-tej, w  święta, od 3-cioj.
ES3fS0»E»ESPI103 SS Ł~IlaZJł223«S23łez3»

Z a k ła a y  fo to g r a f ic z n e .

W 5 minutach
wykonuje ulepszonym i najnowszym  
sposobem fotografje na legitym acje  
i paszpjrty, po nader niskiej cenie 
Zakład fotograficzny ,,Erna“ 

Kraków, ulica Starowiślna 
(plac W ielopole), r m sta u e k  tram

waj o 3 i 6 
Dla młodzieży szkolnej ceny zniżone.

K ilim v ,

K I L C M Y
tylko z zagranicznej wełny, naj
piękniejsze — ogromny wybór,

UŁ. GOLĘRIA L. 3 .

Meble.

W a r s z t a t y  k ilim o w e
z grzebieniami, gobelinowe, tkackie, 

slbjdowe, gotowe. , ,i
Stolarnia Nycza, Gołębia Z
»Cza>CZ3JC3»lt3Bl£33«lCr3Sl3tlCZ3»CZ3Er

Wózki.

W ezki dziecięce
własnego wyrobu, solidnie wykonane 
i łóżka studenckie — gpezedaje
S i r ’ ’ n i W. Goi t b io w s k ie g o

Kraków, ul. św. Tomasza 17,
jłzorgr* r c o t s o t e z a e a s z j i !

Rakła^y urawiecfiie.

! W y S ł p p ^ e J a #  m e b l i !
(przed przeniesieniem s ę do nowego lokalu)

z  o  p w i t e m  15%
Syp alnio, jadalnie gabinety, salony, nrządzenią binrowie, g ięte  

meble, używane niebie, deszczułki do krzesał

B F .E R  B O N I G W A C E 1S
KRAKÓW, DL. ŚW. KRZYŻA L. 3.

Sjkretarz antyczny okazyjnie do nabycia.
Rok założenia 1890. Telefon i Nr 4096.

5 Y P I A L M I E

P ra c o w n ia
ubiorów wojskowych 

i cywilnych

Wincentego Żmudy
Kraków, ul. św, Toniasza 21.

K23JCZ3EZ3(£t*EC* a  EP*Er*EO\£C*SC*
F a r b ia r n io  c h e m ic z n e .

Pr z y jm u ję  do furbowinia i che
micznego czyszczenia wszelką 

garderobę, którą wykonuję na żą
danie do 24 godzin, Sohmausuwa, 
Kraków, ul. Grodzka 71, naprzeciw  
Hotelu „Roval‘‘.

S A L O N Y  ;
M E BI.E BIU R O W E  
PL U SZ E  M E B L i/W I

Uoniflwaciu i J. Lcnser
KRAKÓW

3.
i l l f t ł in r t i l i* * ! "  — Aa

l

•  Rok zał. 1863. «

M E B L E
stylowe —  luksusowe 

biurowe

S . M A N N Ę
Kraków, ul. Szpitalna 6

1  Telefon 4 0 7 4 ..  9

0 € # t « W e * « w a ^  S

SZaEJ*irzsy3aKZ3ll_3<CSla3|CZ3lCZ3J!ECl<QOiaZ3tffPrEr̂ SS3*ET»SatErjtEZntEO
Magazyny mól.Biura kupna i sprzedaży.

„ U c z c iw o ś ć 11 Biuro knpna i. sprze
daży kamienic, realności Tlwarków 
sprzedaje i przyjmuje do kupna. 
Podwale 3, obok poczty.

K A P E L U S Z E
na obecny sezon, pióra, fantazje, 
kwiaty i t. d.. w wielkim  wyborze, 

poleca magazyn mód 
Heleny Popiel, Floriańska 3, oi.

Poleca pierwszorzędne instrumenta 

i innych firm po fabrycznych cenach

n a j  t a ń s z y  i  n a j b o g a o i e j  z a o p a t r z o n y  s k ł a d  f o i p i e p i a D ^ w

1 M o l e .  z a i ,  1 8 8 0  u L  ś w .  A n rK u a l i o w A n n y  3

Fachowa, solidna obsługa. - 
gwarancja. — K o r z y s t n e

F O R T E P I A N Y .  
P I  A N I N A .

10-lefnia
warunki.

§ s r

W Drukarni l.iteraokiei w Krakowie, ul. Jagfellońoka L. 30

~ W
H a  u i L . I v  G ó r s k i


